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uruchomione zostaną 

na konkretne ( 
.czyny 
Już drugi miesiąc trwa 

dyskusja nad projektem pla I 

nu pięcioletniego. Zadajmy \ 
/lobie pytanie: na Hejul ( 
dzisiaj można by .charakte (. 
.ryzować cyfrowe założenia 
pl~ciola tki naszych zakła­
dów? Okaże się, że niewie­
le jest takich przedllh~­
blorstw, których J)(lswze­
Jl'ólne komórki orJl'anizacyj ~ 
ne maja już przygotowane 
swoje plany. 

Tam, gdzie dYSku_ja była ( 
prowadzona rzetelnie, opraw,llle 
·pracoWały komisje - tam 5tO-

1 
Bunkowo szybko potrarlono 
konkretyzowae plany. Ot/) np. 
w Zal<ladach Tworzyw Sztucz­
nych w Pustkowie przystąpio- I 
no do dyskusji z dużą euerglą. \ 
W ~1 .. kcle tego jut w dniu 22 I 
stycznia br. zaloga przesiała ·do 
Centralnego Zarządu Tworzyw 
Sztucznych swoją plerwsżą 

. wersję projektu planu Pr7;yj-
mującego o wiele wyższą pro­
dukc .. lę od zaplanowanej cen­
tralnie. Obecnie w ZTS nadal 
pracują nad szczególowym o­
pracowaniem teChnicznych pia 
nów a takŹ'e odcinkowych pla­
nów zaopatrzenia, zatrudnienia, 
kosztów Itp. 

'Podobn'le opracowały Już 
_woje kontrplany załogi Zakła_ 
dów Przemysłu Gumowego w 
Dębicy, Zakładów Porcelany 
Elektrotechnicznej w Bogu­
chwale. ~'! najbll7;szych dnia.ch 
I\kończą opracowywanIe zalo­
żeń )lIanowych: huta Stalowa 
Wola, Sanocka Fabryl(a Wago­
nów, Rzeszowska Fabryka 
Sprzętu Gospodarczego i klika 

~7UW&W~22 .. ttł'(%1'nWZ·UL«·,",~;Z;Ji1lłm 
Nr 35 (2074) - Rzeszów,' piątek 10 lutego 1956 r. 

Otrzgmglvać będziemy 
rrudę żelazną, bawełnę, ropę naftową ... 

Wymiana handlo.wa w 1956 
między Polską a ZSRR 

r. 

MOSKWA (PAPl. W Mos- wy okrętów, metale kolorowe, 
kwl~ zakończone zostały po- ferrosoopy, naW{)zY sztuczne, 
myślnie radzleclro-polskie roz- chemikalia i inne towary. 
mowy w sprawie wymiany P.olska wYSYłać bedZlie w za­
handlowej. Dnia 8 bm. podpi- mian do ZSRR m. in. transpor-
5ano protokół owzaiemnych towce i przemysłowe statki 
dostawach towarów w roku morskie, tabor kolejowy, wę-

co :: )II .... ' •• ,.III.;.~ 

1956. giel. cynk, cukier. tkani y 
Związek Radziecki eksporto eł.niane ~ lniane 

wać będZlie do Polski rudę że- w . 
lazną. manganowa i chromo- Umow~ podpisali: mlndsŁer 
wą,' bawełnę, rope naftową hanrllu zagranicznego ZSRR 
i przetwory naftowe. n:ektóre I L G. Kabanow i minister han 
rodza.ie urzadzeń dla przemy~ dlu zagranicroeiQ PRL K. Dą­
sIu. blachę stalowa do budo- brO'WskJ. 

4 umowy g'ospodarcze 

NASZ CEMENT 

dwa sztuczne księżyce 

wylecą raki~ty z ludźmi 
na Ilsiężyc i na Ma rsa 

WARSZAWA (PAP). 8 bm. 
w gmachu Politechniki Wa.r­
szawskiej odbyło się pierwszf' 
walne zebranie dzialającego 
od niespełna roku Polskiego 
Towarzystwa Astronautyczne­
go. 

Towarzystwo to o charakte­
rze ściśle naukowym skupia w 
swych szeregach fizyków, ch~­
mików, specjalistów w dzie­
dzinie nauk technicznych, me 
teorologów i lekarzy - nau­
kowców, którzy interesują się 
I prowadzą badania w zakre­
sie nowej gałęzi wiedzy - lo­
tów kosmicznych. 

Lcotaml kosmicznymi Intere­
sują się w Polsce szerokie rze­
sze społeczeństwa. Swiadczy o 
tym również pierwsze walne 

Ambicją polskich naukow­
ców • i Poiskiego Towarzystwa 
Astronautycznego jest wzięci~ 
czynnego udziału w przygoto­
waniu i realizacji tego wiel­
kiego planu zbadania najbliż­
szych ziemi ciał niebieskich . 

Podczas zebrania dokonano 
wyboru zarządu Polskiego Te· 
warzystwa Astronautycznego, 
któr€'go prezesem zosta-ł pro1. 
Politechniki Warszawskiej K. 
Zarankiewicz. 

Znany literat I autor powiej 
ci fatntastycroych o wyprawach 
międZyplanetarnych dr Stani­
sław Lem wygłosił ciekawy od_ 
czyt na terna t medycyny lkos­
micznej-. 

zebranie F'olskiego Towarzy- WYJ"azd deleg~cjl 
stwa Astronautycznego, na któ III 
re abok znanych naukowców 
przybyło wielu prz,edstawici!'-
11 różnych zawodów, zaintere­
sowanych rozwojem l postę­
pem techniki w dziedzinie lo­
tów poza obrębem atmosfery 
ziemskiej. 

Francuskłei Pc rUI 
Komunistycznej 
Da IX Zjazd KPZR 

PARY Z (PAP). - Sekretarz 
generalny Francuskiej Partii 
Komunistye=ej Maurlee Tho­
rez wyjechał w towarzystwie 
GeOl~ges Cogniota w środę 8 
bm. w goozinach wiecrornych 
do Moskwy na XX Zjazd Ko­
munisty~nej Pa,rtii Zwiąclru 
Radzdec'ki ego. 

Innych. 
Czy opracowanie planów 

5-letnlch w wydziałach i za 
kładach .iest równozl1wrnp, 

( " Polska ,.,.,. 

Jak wynika ze sprawozda­
nta złożonego przez dotychcza­
sowy zarząd towarzystwa, na­
wiązało ono kontakt z podob­
nymi organizacjami w Związ­
ku Raązieckim i Wielkiej Bry­
tanii, zgłosiło swój udział w 
pracach Międzynarodowej Fe 
deracj! Astronautycznej I przy 
gotowuje się już do wzięcl/\ 
udziału w Międzynarodowym 
Kongresie Astronautycznym, 
który zorganizowany zostani~ 
jesielJ.ią bieżącego roku. 

Dwaj pozostali członkowie 
delega<:j! FPK na XX Zja2ld 
KPZR,sekretarz FPK Jaeąues 
Duolo5 i Pierre Boize udadzą 
się do Moskwy w najbliższych 
dniach. ( Wietnamska Republika Dem8kratyczna z zakońrzeniem' dyskusji? 

Bynajmniej. Dyskusja nad 
planami bedzie trwała na­
dal, aż do końca lutego. 
Chodzi tylko o t.o. by nie 
przerywają.c dyskusji wyjść 
jednocześnie ze sfer:v teiJre 
tycznych rozważań do kon­
kretnego czynu. jakl!1l jelit 
nowy pIan kai.dego wydzia 
lu, .na pO'dstaWle , którego 
ro Z'ivija.ć . się będzIe dals'la ( 

( 
( 
( 
( 
I 
\ 

( 
( 

.... dyskilsJa. wY~'WaJąłlQ. .!Ue.. 
uchwycone do-t3d r eierwY. ( 
Chodzi o to, by doproV\la- ( 
dzać dyskt!sje 'do rzeczowe ( 
go konft'ontowanla planów 
między wydziałamI. kory- ( 

~ 
gować jc w miarę potrze- I 

. by, tak by .iuż teraz u\Jew- \ 
nić się. że plany jednl"!:,o ( 

( wydzia.łn będą. mia.ł:v poluy i 
) cle w planach produkcyj- , 
\ n:ych Innych wydziałów ( 

l 
kooperują.cych_ -

Trn.eba, by wnHdiwie za­
Jęły się tym wS'l~·stkie wy­

(Ciq.g daLszy na str. 2) 

Huta Stalowa Wola 
rozpoczęła pradukcję 

ciężkich młotów 

apręiarkowycth 

W huole Stalowa Wola roz­
poczęto ostatnio produkcję 
serii ciężkich młotów tzw. 
sprężarkowych. które zna.idą 
zastosowaruie w przemyśle me 
talurgicznym przy obróbce me 
chaniczne.i większych elemen­
tów. Pierwsze tego typU urzą 
dzenle będące obecnie w mon­
tażu. zostanie wysIane do huty 
.. Kcści uszko". 

Nowy młot. kt.órego część 
uderzeniowa waży 1 tonę, bę­
dzie dwukrotnie cieższy cd 
na.iwiększych spośród produ­
kO''1anych doty chczas w kraju 
tego rodza.iu młctów. Doku­
mentacie tech'1iczpa nowei 
produkci i przye:C'tował ze"pół 
Ini.rnierów z B;ura Pras l Mło 
tów w Warszawię. (PAPl 

Należy podkre~lIć, że w wi~-
lu krajach świata m . in. w 

W roku)945 przemysł CI' Związku Radzieckim, Stanaci1. 
mentowy wy·produkoweł - Zjednoczonych i Anglii prac/' 
302.000 ton cementu. Po 0<1- towarzystw astronautycznych 
budowan-Iu mszczonych C6J są prowadzone na bardzo sze-

Wyjazd delegacji 
KP Wioch 

HANOI (PAPl. W wynlku m. In. rud~ telaZ&.. antracyt, 
rokowan przeprO'.1J'lKizonych w drewno. S1.LI'owce dla przemy­
atmosferze wzajemnego zrozu sIu spożywczego i herbatę. 
mienia i przyjażni podpisane Umowa ci pomocy przewidu­
zostały w dniu 7 bm. w Hanoi je doStawy do Wietnamu pol­
cztery umowy między Polską skich holowników. barek. ob­
Rzecząpospolitą Ludową 8 · De r abiank, samochodÓW. le~ 
mokratyczną Republiką Wiet- karstw. materiałów włók;ienni 
namu. a mianowicie: umowa -czych i innych towarów. 

mentovmi produkcja w ro- roką skalę· W ub. roku na. Mię n.a XX Z",·azd KPZR 
ku 1949 wyniosła j uż - d~ynarodowym Kon.gresie As-

6 obroCie towarowym i płat- W ramach umowy o współ~ 
nościach na rok 1956, umowa pracy naukowo '- techn'icznej 
(l pómoc:,\ ' Polskiej Rzecźypo ..... pr.l'l'.w a.d.~11a ę.dzł~ .~l,y- · v" 
spolite.l Ludowej dla D~mo- bu kra.iami wymiana doku" 
kratycznej Republiki Wietn~- mentacji technic7,ne.L doświad 
mu. umO'wa o. współpra<:y na~ czet'! naukowych oraz e-ksper­
ukowo-technkznej oraz proto- tów itp. 

2,344,000 ton. .Wostatnim tronautyćznym w K~l'enhę.dze RZYM (PAP! . . Sekre~ ge· 
roku planu 6-k tniego w przedyskutowano pl'ojekt rJe- ,nerę.lny ~łos)ueJ. Pa.l.: tu K,?mu 
l.wi ą*~~ z wybudpwanietp . mi§dZvllaM - ros tyczneJ Palnuro Togllattl 

~ ,ill\vy cn '~efl1ealo1\~ynr ~ WH!'lt: HdJ;'~ł~~i'~~:~~~''',p;~~r.a<: ~astT~n<t.u'; wy:! e~łl!l i 8 b n. do Mo~k~;\(1, ' 
o biea", "Odra'.'. i "Rejo.wiec tycznych na okres naj'bliż- :ąędzle on .r~pr~zentował partie 
x II" orn w związku ze szych 30 lat. Plan . t~n przewi- na XX ZJezdzle KPZR. . 

.zwiększeni em pl"odukcj I w duje uruchomienie dwóch sta_, Towarzys7,:ą mu : sekretarz 
, .<;!arych za!daoach o~iągnę- cji k.~mjcznych ._. sztucznych regi~nalny \.v ł oski~j P.~rtii Ko 
liśmy - 3.825.000 ton ce- satehtow. naszego globu. w.y-. rnumstyczne.1 Kaml?al1ll, Sal-
men tu. OznRcza to już po- słanie 'rakiety z .załogą ludzką I' vat<Ja:e Cacc!apuoh!li,sekre-

kół w sprawie żeglugi. Protokół w sprawie żeglugi 
Na mocy umowy o obrocie przewiduje utworzen:e regu­

towarowym Polska e-ksporto- lurnych I'ołą<:zet'! morsk;ch 
wać będzie do Wi€tnamu ma- miedzy portami Polski i De­
szyny i urzadzenia dla prze- mokra tycznej RepubEki Wiet­
mysłu. sprzet motoryzacyjny, na.mu. 

nad dwukrotne zwiększFnie g nil Ks i\}iyc w lat;\-ch 1971 _ tarz regionalny te.1 partII na 
produkcii w porównaniu z S 1977. Jak obliczyli uczeni zre- Sycylii, Paolo BuHalini. 

medyczny I labO<ratoryjny, na- Zawarte umowy go~podar­

rzędzia. wyrcbv walcowane'l.cze. stanowią poważny krok w 
chemikalia, lekti I surowce fa.r rozwoju współpracy gospodar 
ma.ceutyczne oraz in,ne towa- czel i w umocnieniu przyjaźni 
ry. Polska otrzyma w za·mian między obu krajami. 

1938 rokiem. a aIizowanie tych planów kosz-
Na zdjęciu: Fr2gment ce ~ towaloby w okresie tych 30 

mentovmi "Rejowiec II'. I' lat 50 miliardów dolarów, tj. 
. sumę niewiele większą niż wy 

CAF - fot. Baranowski nosi obecny roczny budżet 
zbrojeniowy Stanów Zjedno-

:: li :: : Do czonych. . 

-------------------------------~-------------------------------

Dzień naszego województwa 
Na skutek silnych mrozów Województwo rzeszowskie 

w trzech zespołach PGR, ' 

Dary dla Pałacu 
KullurJ I luukl 
od marszałka Gzu Teh 

WARSZAWA (PAP). Amba­
sada Chińskiej RepubJi.ld Lu­
dowej w Warszawie przekaza­
ła ostatnio Z'arzadowi Pałacu 
Kultury I Nauki piekne dary 
od bawiącego niedawno w na­
szym kraju zastępcy przewo­
dniczącego Chińsklei Republi­
ki Ludowej marszałka Cro 
Teh. . . oslqgn~lo lui 96 8 proc. 

Przerwano prace remontowe . '" Sa to duża barwna makata 
. , . . I plonu umow kontraklacYJnych haftowana naiedwabiu 

W ZJedno-czeniu PGR Sanok I go 1est zahamowana brakIem d t " J' f SI l' . • 1. •... I prze s aWlaJąca oze a .a ma 
prace remontowe me we. wszy czę:;ca zamIennych. IOPIESZAl'JYCH NADAL NIEI- 110,8 prCi'C. i Gorlice 109,7 , . 
stklch. zespolach przebIegaJą W trzech Zespołach, a to; BRAKUJE proc. Nie wykonaly planu ta-' na tle Kremla oraz al.~um , 20 
zgodme z ha,l'lTIonogramem. W w Ballgrodzie, Szewczenkowie () W' 'd I' ó kir powiaty J'ak Przemyśl Lu J..:olorowvch repro-dukc.1l wzo-

I Z 'ed . . 'k' r oJewo Z{I plan um w ' CEl ym .l no.czEmu CIągn: I I ł~upkowie prace remontowe k tr kt _. h tr od baczów, Przeworsk oraz Łań- rów niezwykle pieknych dy-
.. Ursus" wyremontowane są w d b d on a aCYJnyc na z ę t ' '" . ... _ przeprowa zane sa w ar zo chlewną mięsno _ słoninową cu. wanow chlJ1sl<Ich. Makata 0-
G6.1 proc., "Ze tor w 5;:> proc., ciężkich warunkach. Zespoły t! k _ POd"",3S gdy wykona·nie pl .• nu . . . 
S:e"ml'ki na1i"ozo,"e w 92 proc I t . dl I zos a wy onany w 96,8 proc. zdobI Jedną z sal recepcYJl1ych 

• ~' ·v ~ • e, zorgan;zowane na o ogac 1, k . ,h t h kontraktac.l! na ok res pieJ'w~zych' . 
a zbożowe w 87 proc Napra-I' . d . t t' na o res ptcrwsz} c cz erec trzech miesięcy br. wypadło z Pałacu Kultury i Nauki . . me paSla. aJa warsz aow. a miesięcy 1956 roku d . kl' 
wa maszyn, a m. 111. maszyn prace remontowe sa dokony- '.. . ,na wyz ą, to P ",n na mies;a,c 
iniwnych i sprzetu omlot.owe- \"ane na o.t"r~rtym POWll·etrzu. W .. 1100. ct .zawarty. ch umowo kwiecień reaUww·a'l1y je.! jal{ 

WARSZAWA 
Na zdjęciu : 

Sie lce. 
CAF - jot . 

, ~ ~ . ł ty D b dotychcz •• n3 ogÓł słabo. Jedynte 
W oBtatnich dni'a-ch z pcwcdu wyrOZl1I y Się powla : ę, I- pOwiaty DębiCa, MIelec I Strzyżów 
s'lnych mrozów remonty zo- ca -;; 125 proc. pla.n':l: Brzozow wyróżniły sj~ ilością umów 7.0.-

W SNIEGrj 5taly przerwa.ne. - LO proc., Strzyzow - 117 \lal·tych na kw:eC'leń br. Na'.o-
N . dl; . proc., Jaroslaw - 115,9 proc., mi".! pow!a.! Brzozów. który pl'ZO 

a Oste tt ; ' Najlepiej zaawansowane są Nisko _ 113 proc., Tarnobrzeg dował w wykonaniu planu w 
remonty w Zespole Gorajo- pler.l:szych m.lesl'l-c<ich hr. w z·.-

Matuszewski . wlera.n'u umów n·a kwiecień pa-
wice. ·Na sz.czególne wyr6żnie 7,os~a! w tyle, podobne }a.k JasIo 
nie za wzorowe zorganizowa- lPG DO. b.i .... ca I Tarnobrzeg. 
r,ie pra-cy przy remontach za- "f • • .. 
służył kiercwnik warsztatów I leł d 
Edward Pirga. Na ukończeniu naj epszym za a em Operatywny plan skupu i-yw 
są również rem<mty w Zespo- przemysłu t'!Iumowego ca ztlst.ał wykonany w 25;; 
lach Olsza nica, Rymanów ~ proc. do dnia 7 lutego br. w 
i WldllCZ. W Polsce skali wojeWÓdzkiej. 
Już dwa Zes-poly, a to: Ole- W skupie żywca w:"sunęły 

I W N UN\ER-ft: . .... 
I Fr. GRABOWSKI: O 

sprąwa(:h kulturalno-o­
światowych nie mllina za 
pominać. 

• 
sz:vce I NaroI w Ziednocz€ruu (e) We ,vsp6lzawodnictwie się na czoło powiaty: Jrtsło wy 

k · l 35 l A . .JUDENKOW:' Gdy brak 
PGR Przemyśl ukońc7yły pra- o ty tuł najlepszego zakładu w onuJąc p an w . proc., oparcia w ma~ach. 
ce rPmontowe. Na ukończeniu przemyśle gumowym w kraju Strzyżów - 31,4 proc. oraz 
są ró-wn:eż remonty w Zespc- w IV kwartale ubr. Zakłady Kolbuszowa - 29,1 proc. 
le Nehrybka. Na.ilepiej prze- Przemysłu Gumowego w Dę- Słabo natomiast przebiega 
mega tu t aj nanrawa cią.rni- bicy zdobyły pierwsze mieisce. skup w powiatach: jarosław_ 
ków "Zetor" i .,Ursus '. Wśród I Warto dodać, że zaloga ZPG skim, gdzie zrealizo"";ano plan 
załcgi warsztatów na szczegól zdobyła w II i III kwartale dopiero w 14,4 proc. oraz w 
Ile wyróżnienie zasłuj;(uie przo IUbr. również sztandar przecho ustrzyckim 14,6 proc. Zaś po~ 
dU,iacv monter cią.~nikowy dnI. a wiec obecnie sztandar wiaty Lesko, Nisko IRadymno 
Józef SYCZ, bry~adzista Kura- ten przechodzri na wlasność I wykt>nały swe plany w 18,5 
Mewlez i tokarz Ja.n Sleplola. załogi. proc. 

I 

.. • 
• JÓZEF l)F; i-i.Ej~; ; n,.'>S'll'i10-

wania dvskusji na razie 
nIe bedzie. .1 

, LESŁAW KOLI.mWICZ: 
! Sz.eściQlll.tka. \vldzlana o-

knami no w,;, ch mltszka,ń. 

~------------



~Stt~. ~2 __________________________________________________ ~N~OW~ RZESZOWSK~ Nr 35 (20'74) 

Rząd fran~uski jest zdecydowany 
utrzymać wspólnotę 
francusko-muzułmańską 

oświadczył premIer Guy Mollet 

Rozw,ój gospodarki 
krajów Azji może się odbywać 'jedynie 

na bazie własnego przemys,lu 
(Z obrad XII sesji Komisji Gospodarczej ONZ) 

Na margine.itl 

alerN balonowe; 

Zdrowy rozs~dek 
odpuwie 

PARYZ (PAP). Po plerw- również kierowników miejsoo 
szych naradach z przedstawi- wy ch organizacil SFIO i ra­
cielami organizac.ii francus- dykał6w. Zakończenie rozmów t 

BANGALORE (PAP) Na ...... iedzeniu XII sesji Ko- NISdY nie miałam dom;ego ~ 
• ""~ I nla o celtlQ6c1 arneryklatllliOej pro-

misji Gospod&I'czeJ ONZ dla kraJ6w Azji I Dalekie .. ., l pap.lldy poL.'ty=neJ, Nje d~, H 
Wschodu zakończono w dniu 8 bm. dyskusję IlAd Sy-: Jest kłamliwa - a.le 1 do tełO 
tuacją. gospodarczą AzjI. i ~traSlLliwJe prostaoka. Historia a krlch i muzułmańskich w Al­

J{erze premier GUY Mollet zwo 
lsJ 7 bm. konierenc'; ę praso­
wą. na które'; oświadczył 
m. in.: "Przeprowadziłem bar 
dro serdeczne rozmowy z moi­
mi kolegami. b. kombata,nta­
mi. Powiedziałem im i mogę 

~= Ar:;te:Z:~r~r~~ 
j, eharakłel' nierozerwalny. 
Nie ma mowy o tym. byśmy 
stąd odeszli. Rząd zdecydowa­
ny jest utrzYmać bez względu 
na to co się stanie - wspólno­
tę francusko-muzułmańską. O­
becność premiera tutaj świad 
czy o tej nieugię·tej woli. 
WspÓlnota francusko-muzuł­
mańska jest wSPólnotą bez 
rys. Powinni o tym wied~ieć 
w AlgerzezaróvlI10 Europej­
CzYcy jak i muzułmanfe. 

Postępowa opinia publiczna 
w Algerze i FrancH domaga 
się POkojowego idemokratycz 
neg.o uregulowania kwest1i al 
gerskiej z uwzględnieniem słu 
sznych postulatów AIgerczy­
ków. jak również interesów 
narodowych FrancH. które by 
naj-mnAef nie 811 zbieżne z In­
teresami kolonIzatorów fran­
cuskich. 

Jak wynl'ka z donie!:leń pra 
sy demokratycznej, zorganlzo 
wane przez kolonizato.rów de 
monstrao,ie faszystowskJe w 
Algerze wywołały głębokie o­
burzenie wśród ludZIi. pracy 
j w szerokich kołach postępo­
wej o.pinll publicznej we Fran. 
c,iL . .. . 

w sprawie 
niepodległości 

Mala~6w 

I .;b81on"ka""l" po'kazała jednak. te 
Po przem6wieniach przed-. czn. e. Pomoc kAl'lltału mQil'lopo- I.mifll<) W,;zY'S.tko I tak miałam je_ 

stawicieli Afganistanu i Syja- Lstycznego udzielana jest na szeze o tej propagandzie za wyso-

ak'· h ł" . k h i J<le wy.oOO'M..:rw.>a, mu. iłos ~abr{ll s?;ef delegacji L .. 1C w asnl~ .warun aC' . BopoomySlcle, Balony wypasa-
radzieckiei P. A. Maletin. 0- CI. którzy z me] korzystają, rone w apa:1alturę obejmującą 
świa-dczył on. że delegacja ra- nle powinni o tym zapominać. aU>toma.tycznie d!z:abające radiowe 
dz.leoka zwr60iła uwagę sesji Przedstawiciel USA - kon- a,pa,raty n'ą.dawczc J odbiorcze, a 

LONDYN (pAPl. Zakończy- na fa·kt. Iż SzYbki rozwój nie- tynuował Maletln - mówiąc także ;a~~;tw f~~:Ia:!~~~z u:: 
ły się tu rokowania między zależnej gospodarki nerodo- o !pOłllocY •. iakiej u-dzlela·,ią Sta I f:zr br01iZur' o lIZka.lującej nu 
przedstawicielami malajskich wej kraJ6w Azji i Dalekiego ny Zjednoczone krajom Azi! treścI, zredagowaalych w językacll 
władz fe-deraln..vch a ezłonka- Wschodu i f>Qdnoszenle stopy i Da:leki~o WsChodu, z zadz!- n>arodów naszego obozu - opadi1 
rYli rzą"'u bryty]'skle"o w spra- życiowej ludności tej !!trefY wiaiącą skromn<Jścią pominąl w A.,glll j Fl'8Jlcjl. Oczywiście, 

u p, akt' . " t . nie te 1erony miały być Ich metll_ w\ie przyznania niepodległości może Odb:vwaćsie jedynJe na f . ze ogroz:nna częsc e,l pO,- Po cóż bowiem wysył<l,no by Fran. 
kolonii brytyjskiej Federacji baZ'ie r02)wo,;u własnego naro- mocy stano'W'1a dostawy bron,. 'clI<zo,m czy Angllikom "literaturę" 
Malajskiej. dowego przemysłu. ZwIązek Nie wpływa t.o bynajmniej na w języku węgierskim I t.o jeszczlt 

Radziecki - wskazał dalej rozwój gospodarczY tych kra tak Slkom,pllkow,amą drogą? Nie-
W toku rozmów rząd bry- :\.Ialetin _ wYChodzi z zało.że- :ów lecz wprost przeciW1l1ie _ życzliwe . wiatry przeszkodziły 

t . k' . b ł j '1'''' l B ł b i l jedn-a'k ozęścl balonów w dol4a'-
Y]S l zmuszony Y W zasa- nia. że ws~ółpraca gOsp<ldar- oara I"li. e .~o. y o y o w e e clu do pu'nktów przez,naczenla.. 

dzie wyrazić zgode na przy- cza miedzY krajami AzJi p<l- lepie.l, gdY'by fundusze prze- Te nieżyczliwe dla nada,wcÓ'W 
znanie Malajom niepodległości winna ro.llWilać sl~ na za83- znaczone na d<lmawv broni a- wla<try Okazały się pożyotec:z:ne. 
w 9Ierpniu 1957 1'. Malaje bę- dach róW'l'lośc! i wza.iemnych SY/mowano na rozwój ~OgpO- .Trochę ,ludzi i na Zaehodzie mo­
dą członkiem Brytyjskiej korzV'ści, że współpracy tej nie darki pOkojowej i podniesie- gło sl~ naocznie prcZekonać, czym 

. , " . l d <.." ,l'aczą n.as g!os~ciel~ "wyzwol<!n}a Wspólnoty Narod6w o'raz z'a- powinny tO\'nrzyszyć żadne nIe. ~tc'Pv ~yc,.QweJ u nO"", krajów zza żela,znej kurtyny". 
• * wrą z Anglią ukła-d o obronie warunki militarne. czy pollty- kra]ow Az.1l. Lncognito nadawców :Z'O~t-ało u. 

Jak wyru'ka z donl'esł.eń pra- wrócić do stolicy FrancjI w piątelk: l wzaiemnej pomocy. na mocy .......................................................................... 1111... :a.w,nione. Jed-na.krle p. DuJles po-

Według pogłosek kr'ł~ą~ych w 
PM"ytl!, Guy Moliet zamierza po-

! 'Zwołać na 8000tę posl e d'ze.n,i e A' ot l' I sta.nowił "zachować ~\\'al'Z", Na 
ey francuskiej i algerskiej, Rady Ministrów. W przyszłym t y- którego. nglla rzvma Icu:e I ' ZIMA W HOLANDII konfe.rencjl prasowej w W<l~yng-
Przedstawiciele kół kolonlza- . prz.vwilele, m. in. b~ZJe tonie w sprawie naty protestacYj-

godniu premier m1>llłby pon'ownle miała prawo trzymanła !rWO- r,eJ ZSRR oświ<loczyl, że balony torskich w.ywierają na Guy d-' I .,- Al I 
u '"",, się na pew en czas uv - ich wojsk W Malajach. te wysyłane są w celu", .,ub era-

Mo.lleta wyraźną presję, by geru. ni'a danych z "dziedziny meteor0-
wymóc na nim wyrzeczen.ie Jeśli chodzi Q nomllUl.cj~ nowe- Malaje otrzymają konstytu- log.ii". . 
się koncepcji rO'kowań w spra g'O mlnls. tr .. - rezy·denta Algeru cję opracowaną prz€z kraje Nie wiem, czy najśw;etnie,jSlZY 

I 
n.awet meteorolog potl'a,ti wyJaś-wie pokojowego uregulowan-ia na mieJSce. gen: Cabroux. który BrytyjskiE<j W.s pólnoty Naro- nić, ,na czym polega zwlą,zek mlę-

kwestii algerskiei. Kolonizato podał !!olę do dynll~j" to wymienia I dów Przedstawiciel Malajów dzy a,ntYNld!lieak,iml czy .. ntypol. 
"Ię m. in. nazwiska gen, Jacquota.. . 

l'7,y domagają się wzmożenia m!,nl&tra IIPl'aw spol~=ych Ga- nie weźmie udziału w praca~h ~kiml ulotkami a badaniem "ta-
represji wobec ,pOwstańców z1el'a; meNI AlfeMl ChevalIJert. nad konstYtucja. I nów .,tmosferyezny~h., 
i . wYkonania wYrO'ków śmier- Wa.rto przy tym pocłkreśllć je--

'Ol na aresztowanych uC7.estni- r.i.a. Objętość' ba.lonów dochodzi -' \ IIIRJlmmIH""1II1 szcze jeden as.pe'kt tego :ooga'dnJe.-

kach walki narodowo-wyzwo- USA, Anglia I Francla do OIkoło 1.600 m sześc, a śred!n,lca 
leńcze,;, _ do 15 metrów. Ta.kJe 7;a;pory w 

W dn 8 ł t powletJrzu stanowią poważne nje--kontynu~~ał ~:n;~; z~~~~ rozpoczę y ~ozm.nwy na terna ~{Je:;:~eń~~';:~oo~iOl~~~~uo"~'kf~~ 
stawicielami głównych orga- nictwa mogli teraz sami slę prze-

nlzacii. Przyjął on m. in. de- Bliski'eo i Srldkowegl Wschodu ~:ft:':~o/;~~y.Z z~~~~i n~1:~J~ 
legacje algerskich związków mat głos rut łamach pvwatnego 
zawodowych należących do NOWY JORK (PAP). 8 bm. sze w artykule wstepnym za- .j\,ngiel'skiego pj.sma. "Ma.nchester 
CGT. Po tym spotkaniu rzecz- rozpoczęły s'e w WaSzYngtonie tytułowanym "Arabowie sami Guard!an". ot>:>, co stwierdza: 
UI'k delegacJ'.i oświadcz.ył, że w. rozmow.y między przedstawi- rozstrzYgną": j h' 1-'" ,,Mu-" Wątpl'Ć W sz.cz~'-'Ć _. 

k Na zdjęciu: Dzieci z Volend(!m ' watro ac .... 0- ~~~ ~."" ~w rozmowie z ' p"re"- iere"m' . -""od- ci elami USA, Anglii j' Francji. "Rozmo.wy waszvngtońs ie F t CAF przec:z:en radia ,.WoJna Eum. pa" 
lfi p wy ch na ślizgaw. ce. o -, kreślonQ. iż problem politycz- TemateJn ro.zmów jest ",tua-nie zcWłają za<:hwiać woli pa- wobec :fl&rzu,tów Czechosłowa~J.~ 1 

ny w Algerze jest ściśle zwią- cja na BLiskim 1 Srodkowym r,odów 'arabskich zdecydowa- ............. """ ............. " ..... "................................ l·n~yeh krajów, t<! balony propa. 
i ga.ndowe tej irO'Z.gl<>&n1 sąnlebez· 'lany z problemami społeczny- Wschodzi e. nych bronić swy<:h praw I n e C 1 T I T t pieozne dla samolątów, W czas1e 

mi I że naród algerski nie chce PARYZ (PAP), W 7lWlązku zawisłcści. Przyszłość krajów zas na hon h re ne czyn y woJny dclko,nywalem lotu z ulot-
, dłużej wlerować rEżimu kolo- z ropoczyna.iącymi się w Wa- arabskich rozstrzyga się nie kam I nad Jugosławią I mój 5'8-

. l G "'I 11 t 'ą1 ~zyngtonie rozmowami pomię- w Londynie czy w Waszyn.g- molot. porusz.aJący się z szyb.koŚ-ma nego.. uy.v o e przy] cią okolo roo mJl .na godzinę. zde_ 

POWIEDZIELI "NIE!" 

Nie tak dawno w Niem­
czech zachodnich, po uLi­
cach Bonn, paradowali, ub 
rani w nowe uszyte z ame. 
~ykańskiej gabardyny mun 
dury pierWSi oficerowie 
Wehrmachtu. Ach... jakże 
się wówczas cieszyli nie- ~ 
mieccy taszyści, którzy od!?t 
chnęli, że wreszcie znalaz~ 
się ktoś, kto należycie oce­
nil ich "zdolności" i "zasłu­
gi". Minister wojny Blank 
zacierał ręce. Natomiast 
Adenauer postanowił na·· 
wet' zrezygnować z urlopu 

\ wypoczynkowego, aby tylko 
I zdobyć żołnierzy. Sprawa 
) jest bowiem niezwykle pt)-

) 
ważna. Oficer bez żołnierzy 
to jak cz[ou:iek pozbawiony 
rąk i nóg. i 

Jedna.k czy wszysrlJ by!! \ 
zadowo!pn;? Nie. Prości obli I 
watrle niemieccy nie chcą) 
drugiego Sta.lingradu, a po 
drugi.e wiedzą, że armia to 
nowe zobowiązania, po.dat­
kt Ud. Ludzie wie" szemra­
li i szemrzą w dalszym cią­
gu wypowiadając się otwar 
cie przeciwko organizo'U..'a­
niv. sil zbrojnych. 

Ostatnio ki!kudzies1ęciu 
.,0chotn:kÓw", którzy przy­
stąpili już do Odbywania) 
slużby wojskowej, zrezyg-) 

, nowało z niej, Politycy boń 
sry oświadczy/,i, że powo- \ 

\ dem rezygnacji były: "wzglę ( 
, dy zdrowotne, klopoty ro- I 

dzinne i rozczarowanie", ) 
I po cóż ten zawily język' \ 

7,wykla bujda na resorach, ( 
?rcnvd.ziwym powodem re­
zygnacji, proszP, szanow- I 
nych panów, byly slolOa: I 
"My nie chcemy być mię- ) 
sem armatnim", Proste, ale \ 
wymowne, prawda? I 
. (edw!) !. 
,.........,--.,.---~ 

dzy przedstawi<:ielami USA, tonie. lecz rOUltrzy,l!ną ją sa- (Ciqg dalszlI ze str. l) rozwinie. się. sta.nle sfę ja- TZyt sięcalą sHą z paC'Zlką ulo-
AngLii I Franci i w sprawie sy me narody arab~kie. Kraje a- lowa. bezowocna. tek ważącą 10 funtów, która znl-
tuacjl na SrodkowYm Wscho- rabskie nie pozwola obcym działowe organizacje par- w wielu zakładach jak np. szczy ta oszlklen!e kaNny j część 
dzle. podniosła się w krajach moCal'stwom na ingrrencję tyjne, aby przeglądnęły do .... Fabryce Maszyn I I!Iprzętu kadłuba. Dwie rpodobne pacz.ki 
~ra·bski~h fala pro·testo·w """,,,& " kładnie .woje plany l u- Wlertnlcz.ego w Glilnlku Ma- cl!'lŹlko uszkodziły prawe skrzy.dło 
w ~ .,.~ .. W swe sprawy. rlampolsklm daje olę zauwatye II prawy steor, Gdyby któr-akOlw;\eJk 
ciw nowe.; In.gerencjl mo- D1:lennik "Al Ahram" wy- zgodnlły.Je między sobą. pewna ślamazarność w ocenie z tych p~czek ważyła 150 funtów. 
cc:rstw zachodnkh w sprawy raża o.burzenie wobec planów Dlatego podstawą oceny wniosków. Towarzyszy temu nte ocalelibyśmy (list nosJ podpiS 
węwnętrzne tych kra.i6w. mocarstw zachcdnich wysła- dyskusji nad pięciolatką po nlepokojąee zjawIsko zbluro- p, F. Sal'ge~t. 4 Fe-nchurch Awe-

.. Kto ud:óelił przedstawicie- nia wojsk do krai6w Srodko- wl'nny stać si" teraz anall- kratyzowanla pracy komIsji! I nue Lc·ndon EC3). 
... oderwania się Ich od załóg. W No cÓŻ .ądz~ że zdrowy ludzkI 

10m mGcarstw zachodnich pra wego \Vschodu dla rzekome- zy i synchronizowanie kon Fabryce Srub w Lal\cucle dys- T07.sądek wystarczy dl", oceny tej 
\Ira' do om.awiania spraw Sro.d go "utrzymania porządku". kretnych. opracowanych kusja prowadzona jest cha.... ..ideologiczneJ propagRndy". pro-
kowe"o Wschodu? - zaPytu,1'e Dz.i€nnik uważa to za za- przez za~oAi planów produk tycznie. Wypływa to z nledbal- wadzo.nej przez polityków amery-

" stwa organIzacjI partyjnej, ra-w artykule wstępnym dzien- mach na suwerenność kra.iów cyjnych swoich wydzia- dy zakładowej, dyrekcji ora~ kań~kJ~h, 
nik egdpski "Al G umh u.ri a" - <,rabskich i wyraża przekona- łów. W przeciwnym wypad powołar':eh dla koordynac.jl DAN. 

narody arahskie ich o to nle nie. że "Egipt n1lgdy nie zgo- ku dYlkus.ła nie znajdują- dYSkusji, komisJI, które nI'!! 
prosiły". d2)j sle na to. by 'obce woiska ca we wła..4clWYt11 ousle ta potrafiły zabezpieczyć Jej or-

D 1 L tor!" kiego - ..... umowania. nie ganlzacyjnle. 8t.\d brak bllt- Zwolnienie 
radzieckich k,ulrów 

ziennik "A Akhbar" Pl-Weszły na jego. tery um. vvu<> 5zego rozeznania nIe tylko 

0Ząd au­
striaaki. a 
więc rząd 
pań~twa. 

Oburzająca decyzja 
~rawy zaw­
sze idą w pa 
rze!) nie mo.­
gą darzyć 

przebiegu dyskusJI, ale jej wy­
ników. Nie dziwnego, te wkład 
załogi! Jest równleł nIedosta­
teczny, 

ChocId do ostatecznego 
zakończenia dyskusji ))O'Z() 

staje ,Jeszcze sporo C'P!I~, 
nie można pozwolić sobie 
na nlepctrzebne Jej rozwIe 
kanie. Trzeba bowiem pa· 
miętać I o tym. że tocząca 
się obecnie dyskus,ja ma za 
zlldanie nie tylko ustalenie 
jak najba.rdzie,i rzeczo­
wych. produkcyjnych zało­

żeń dla za.kładów. lecz jed­
nocześnie jest wielkim egza 
mlnem ol'2'anlzac.ii partyj­
nych I zwią.zkowych. 

zatrzymanych 

przez władze norweskie 
które przed . 
niespełna rokiem U:ZyŚało ruepodległość l 
uroczyście proldaffi<Jwa,lo swą ,neutralność 
wydał oburzającą oecyzję - zakaz działal­
ności na teryto.rlum Austrii Swiatowej Fe­
dera{:ji Związków ZawodC'WYch! 

Nie moina oczywiście traiktować powaJ:­
nie argumEntacji, którą um.otywowano tę 
decyzję. Jest nazbyt przejrzysta. Sprowa­
dza się do te,go, ii SFZZ nie moie dalej 
działać na terenie Austrii. gdyż jest "c&\­
traJą propagandy na zagranicę". Cóż to 
za zarzut, czym tu się chce ! kcmu mydlić 
OCzY I Już Bama nazwa - Swiatowa Fed~­
racja, ws.kaxuje, że jest ona o'rganizacJą 
międzyna'rodową, jej dzialBllność nie ogra­
nicza się do ram jednego 'kraju. 

Czy od czaosu powstania federacji - II 
więc od 1945 1I'. ukrywano kiedykolwiek 
cele jakim ta organizacja służy, zadania, 
jakie przed nią stoją? Dążenie do zjedno­
czenia robotnj,ków całego świata '\v walce 
przecivvko faszyzmOWi, ""ojnie i jej przy­
czynom, wa,lka o prawa dem<"kratycZll1e i 
zwiaz'kowe, o wolność wszY1!ukich ludów, 
o wSpóŁpracę międzynarodową, o poprawę 
bytu ludzi pracy - oto hasła z którymi 
SFZZ Idzie do klasy robotnkzej. Wł<l.śnie 
z tym swoim programem SFZZ uznana zo­
stała oficjalnie przez Organiza{;ję Narodów 
Zjednoczonych, 

Czy taki pwgram SFZZ mógł jej zapew­
nić sympatię i popa,reie wszystkich rzą­
dów? Oczywiście, że nie, Rządy uprawia­
jące na zewnątrz polityokę obliczoną na 
podsycani.e napięcia międzynarooowego, a 
~ wewnątrz POlitY'k.ę antY\l'O'botniczą . (te 

SYlffiopa tI ą or 
ganizacj! występującej przeciWlko wojnie 
I jej przyczynom, walczącej o prawa świa­
ta pra'Cy, o wyzwolenie wszysllkich ludów. 

Austria jest państwem, które uroczyście 
pI'oIclamowało swą neutraln-o-ść. SFZZ zaś 
jest międzynarodową órganizacją legalną., 
umaną i ofi'cja.lnie działającą. Jakież więc 
godzi się ta neutralność z oburzającą de­
cyzj ą wobec postępowej organizacj i? 

A jak to wszystko wygląda w świetle 
Imienia i działania na terenie Austrii mię­
dzyna,rodowego ośrodka - ośrodka szpie­
gowskiego - "Wolnej Europy"? 

'M02ma przypuszczać, że a.ustria<lkiemu 
ministrowi spraw wewnętrznych, p. Helme 
rew i ktoś musiał dać do zro2lumienia, że 
g'dzieś chętnie by widziano Z!likwidowaruEi' 
siedzi'by sekreta'l'ia1u SFZZ w AU1!tril, 
bądź co bądż kraju Europy zachodniej, Ze 
w7..ględów zrozumiałych - w celu izo10-
wania zachodnio-europejskiej klasy rooot­
niczej od oddziaływania postępowej orga­
nizacji. 
Czyż jednak \>,"ysiedlenie przed pięciu 

laty sekretaria,tu SFZZ z Paryża osła'bilo 
tę orgalnizację, czy zmniejszyło jej w,nły­
WY. zahamowało wzrost jej szeregów? Wia­
domo. że nie, Ta'k samo obecna decyzja rzą 
du austriaoklego, która wywołała głębokie 
oburzenie mas pracujących całego świata 
w niczym nie unlniejszy ani wpływu, ani 
za/kresu działalności Swiatowej Federa<::ji 
Związków Zawodowych, Cieszącej się coraz A 
Większym poparCiem i sympatią milionów I 

D. H. 
lu.ctzi pra{:y. ~ 

• 

KARETKI 8ANITAR,.NE 
Z NRD 

OSLO (PAP). Niedawno wła 
dze norweskie zatrzymały kil­
ka radzieckich kutrów rybat:­
kich. 

W wyn1,ku osiąg'nietego po­
rozumieni'a z władzami nor­
weskimi oraz po wyrażeniu 
zgody przez kapitanów stat­
ków ra-dz,ieckich na zapłacE.nie 
Kary. wszystkie zatrzymane 
statki zostały zwolnione. W 
dniu 7 bm. stJatki wypłynęły 
z portu Olesun:d i obecnIe zaj­
muJą si·ę P<Jłowem na Ocea,nJe 
Atlanotyc,klm. 

Rząd blóski 
uchwalił projekt ustawy 
o obowiqzkowej 
służbie wojskowej 

BERLIN (PAP). Rząd bofl­
ski uchwalił w śrcdę 8 bm. 
projekt ustawy o obowiązko­
wej służbie wojskowej. We­

-; dług projektu. obowiązlrow~ 
służbą wojskową mają być ob­
jeci wszyscy mężczyźni w wie 
ku od lat 18 do 45. Wszyscy 
cficerowie i podoficerowie zo­
bowiązan.i sa do słuźby woj­
!'kowej aż do ukończenia lat 
60. Jako p:erwsi zostaną po_ 
\\roła.ni mężc.zyźnd w wieku. 
20 lat. 

WojeWÓdzka ],olumna trans 
portu s.g,nit.amego w Opolu 
otrzymaŁa 5 nowych SB'n,-

tarek z NRD, 
Na zdjęciu: Wnętrze nowe­

go wozu . 
CAF - fot, Tymiński 
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~ Z a.stanówmy .tę Jak W DA-
SzYlIl województwie wy­

gląda sprawa upowsuchnle­
wa kultury wśród robotni­
ków I chłopów? Upowszech­
nilW, to Jeszcze nie wszystko, 
przecież zakładamy, że po-
1!rzez rÓŻnorodne formy pra­
cy kulturalnej mamy pomóc 
w osIągnięciu zakładanych ce 
lów, zarówno w przemyi!e 
jak I w rolnIctwie. m.amy wy 
chowa~ nowego człowieka. 

o sprawach kulturalno-oświatowyc~ 
(enta. ZMP - zesp6l teatre1 .. 
ny, ZSOh - samokS1Jtaleen1f 
l"olnJ,a;e. ' 1i; 

W pracy tej bIorą ta~ 
ezyn,ny udział miejsrowi oau" 
czyclele. a GRN systematycz.o 
:-.Ie omawia :na :posledzeni'8~h 
prezydi6w sprawy UIX)\Vszech. 
nienla kultury I rzeczywiście 
5ie niml zajmuje, oto przy­
kład dobrze p<Jjętej pracy. .~ 

ro~e i docenia odpowiedzial· 
DOŚĆ. ja'ka z tytułu Uljmowa· 
nego stanDwiska na niej cią­
Ży , Nic też dziwnego. że i w 
powiecie przemyskim jest le­
piej ,ze sprawami kultury niż 
w innych PDwiatach, dzięki te 
mu, żeiest ta.m wieOu ludzi, 
którym te sprawy leżą na ser 
cu. 

Ostatnio obserwuiemy po­

A ze sprawami kultury rÓŻ­
nie bywa. Wielu ludzi, mimo 
że za kulturę i oświatę są 00-
powiedzialni, stawia te spra­
wy na szarym końcu. A 0'00 
przy'kła'dy. Niektórzy potacow':' 
nicy . prezy<łiów GRN w powie 
cie tarnobrzeski m nadal stoj ą 
uparcie na stanowisku, że świe 
tlice i biblioteki można za- ważny wYEiłek w tym kierun­
mieniać na magazyny i prze- ku. aby :r:agadnienia kultury 
znaczać na inne cele, wcale były traktDwane na równi z 
nie związane z życiem kultu- zagadnieniami produkcji. Czę 
ralnym, TO' samo dotyczy Lu- śc:iej tymi spraw2mi zajmują 
baczDwa, gdzie uważa się, ŻE' się sesje i prezyd'a rad narD­
"chleb jest ważniejszy od kul- dowych, cześclej omawiają za 
tury" i dlatego świetlicę za- ~adnienia kierownictwa 'PDlI~ 
mienia się na magazyn ZbD- tycznego sprawami kultury .or 
ŻDWY, W Jarosławiu kierownik ganizacje j lnstanc.ie partyine. 
Odd ' ł W list<J'Padzie 195~ r, odby~ 

zla u Kultury potrafił . la się narada 'PDświęcona ak-
przez dłuższy okres kraść tualn:vm za,gadnienlom UPD-
!pieniąd:ze il budżetu prze- wszechnienia kultury, Drgani­
znaczDnego na upowszechnie- zowana przez. Wydział Pro<p~_ 
nie kultury w powiecie i nikt /1:and:v KW w Rzeszowie, W 
się nie orientował w Prezv- naradzi'e tei wziął udział czo­
dium PRN, że ma pod nosem łowY aktyw kulturalno-oświa 
zlodzieja. ' toWy wraz z przedstawicielami 

C'ZYt wobec tego jes.t na- organizacH społecznych, zaj-
muJących się upowszechnie­

prawde a-}; taik źle1 Bąd~my niem kultury, Podobne nara~ 
optymistamI. ZMmy przecie! dy odbyły się już wk>llku po­
ludzi. kt6rzy s, "ra,wdzlwyml wi~tach, 
d~ełaczam.l kultu~, 1 ol dla Na "lenarnych J)OllIed.ze.. 
j 1 d ruach zarzadów. okrttgowych 
e. o-bra .w1ele robią. Do nich poszczególnych '7JWiązk6w za-

nalm 'lastępca przewodnictą woQowYch. wiele uwagi po­
cego . PrezY<łium PRN w Prze- święcono prak,tycroemu prze~ 
myślu tow. Gabrynowicz, kt6 niesieniu uchwały CRZZ w 
ra właścirwie rozumie Iwoją sorawle UIPOw~zechnien!a kul. 

~--. Na., felieton .-----., 

Feralna trzynastka 
WIele spÓldzt .. lnl zasklepIa II,. Bpóldzlelc:y nie che~ pnyJ­

mować nowych CZlQJlk6w, boJ~e .111. ta to uuczupll Ich do-
Chody. (Z pru y) 

Długo lIłę wahał Moonła­
kowsk!, ale dek1.artl­

cję w końcu podpisał. 

' Z.eQTati ~ę wieczorem w 
chacię u Brzęka. Ę:u11-ik, 88 
kretarz POP - serdeczni, 
dłoń Monia,kbwskiego Ul ci. 
nął: 

- Wiedziałem, Mon!akotO 
ski, że z was będą ludzi~. 
No i nie zawiodłem się. 

Przyjemnie się wszystkim 
zrobiło, że Moniakowski. 
średniak. opory przełamał i 
pójdzie razem z nimi. To­
też każdy rękę mu potrzqsał 
i od siebie ciepłe .łowa 
dorzucał, 

Monlakowski pocz~tkowo 
uśmiechał się, trzy spróch­
niale ZębYPDka.zywał, ale 
potem wyraźnie zmarkot­
niał, 1 nawet dwie Zffia.rsz· 
czki zarysDwały mu się na 
cZDle. Szybko widoC'znis 
chciał wyja~nid $ytuację, 
bo zapytał prDsto z mostu: 

- Wszyscy już tu jestd" 
my? 

- Ma/o ci jeszcze? - za­
pyta/ Brzęk. Wystarczy chy 
ba trzynastu? Cala wieś li­
czy 25 rodzin. 

Kunik od razu połapał się •. 
dlaczego Moniakowski ld­
miech z twarzy wypłoszy/.. 

- N i e bądźże przesqdny, 
człowieku - powiedział. -
Zobaczysz, jak sobie dob­
rze zorganizujemy pracę. 
Lepiej. że nas jest trzyna­
stu niż np. dziesięciu, Wno­
simy ?"azem 42 ha ziemi. TJ 
nie byle CD. , 
Podrapał się w g{owę Mo 

nlakowski, ale humor mu 
nie wrócił, Zresztą zawsze 
byłzrrnDbDnny. 

- Wiecie - powiedział 
- może ja jeszcze na.mó-
wię Kapuściaka. To swo­
jak. tylko trochę bDgatym 
ulega. 

Rada w radę. zqodziH się. 
Mogą jeszcze i KapuAciaka 
na nowe tory wprowadzić. 

Ale, niestetu, nic z tego 
nie wyszło, Dfugo mu tlu­
maczy/ lVIoniakowski" cze­
go w·spólnl.e dokonają, nic 
żałDwal słów. Bezskutecz­
nie. Kapuściak nieugięcie 
trwał na starych pozycjach, 

- Dziadem cię zrobiq, 
Moniakowski, nie bądź gili 
pl - m6wi/. Z torbami do 
mnie przyjdziesz. 

Trudno, Ctemn)J człowiek. 
MoniakDwski próbował je-

;ZC%fI niekt6rych łnnllch na 
mówi!!, jednak % tym ,a­
mym .kutkiem. l już sam 
nie wiedział, czy nie wyco­
fać deklaracji. Ale ambicja 
mu niepozwalala. ZOIltal. 

• • • 
p o czterech latach pra­

. cy na wspólnym do­
konano bilansu. D01'obill 
się . Postawili ładną oborę, 
wybudowali trzy budynki 
mieszkalne, mają o 20 kl·ÓW 
więcej. Gdy przyszło do po­
działu. dniówki, Moniakow­
ski nadziwić się nie mógł. 
Prawda, że WSZllscy rzetel­
nie pracowali, prawda, że 
państwo przyszło z pomocą, 
aJ,e i tak rezultat przeszedł 
oczekiwanie. ' 

Na zebraniu. członków 
Iłpółdzielni wstał Brzęk i 
powiedział: 

- DC) naszej w6ldzietnł 
wpłynęło osiem zgłoszeń, 
Pierwsze podanie Kapu.ŚCia 
ka. 
Moniakowskł siedział t/J 

pokoju w kącie, ale gdy to 
usłyszał to aż go poderwało. 
Poprosił o glos. 

- Ja jestem przeciwny, 
by naszą spółdzielnię t'oz~ 
szerzać. Pracowaliśmy 80-

lidnie, to i wyniki mamy. 
A teraz będziemy musieU . 
się dzieUć z tym!, co do nas 
przychodzą. Gdzie oni byH, 
gdyAmll pie-rW'ZI kroki .ta­
wiaU? 
Brzęk stuknął ol6wk!em 

w stół. Ktoś wstal, poparł 
jeszcze MDniakowskiego. 
który dumnie wyp.rostowal 
się na krześle, 

ALe inni, już I.ch zakrzY· 
czeli. Wiele mówili o k/)~ 
nieczności nielaskIepiania 
się we wlasnym podwórku., 
o dalszym, rozwoju spó{­
lizielni. MoniakDwski nie 
był przekonany. ' Wtedy 
Brzęk wystąpił z O'statnim 
argumentem: 

Moniakowski, jak 
przyjmiemy tych, którz!l ,ęie, 
o to starają, to nie b ędzie­
my już gospodarować w 
frzynastkę. 

Zart byl celnie wymie­
rzony, Wszyscy wybuchnę! 
li Amiechem, Nawet Monia­
kowski nie mógł jU2: zacho­
wa~ powag{. A gdy przY5zlo' 
do głosowania podniósł Tę­
kę za przyjęciem. 

MAREK JAWORSKI 

• . .' ,. nle mozna zapomlnac 

FRANCISZEK GRABOW~ 
%-C(l Jderownilul Wydziału. Propagandy K~ ';ZPR I 

tmy wśród robotników. Ja,k 
wiec widzimy. jest poważne 
DŻYwienie zarówno na wsi. jak 
i w mieście. Miejmy nadzieję, 
że nie jest to jakaś chwilowa 
akcja, ale poważny wysiłek, 
aby kulturę rzeczyw.iście sze­
r<Jka udostępnić dla człowieka 
pi·acy i wciągnąć go do twór­
czegO' ki pomnażania, 

Prezydium WRN podjęło 0-
sta,tnlD bardzo doniosłą uchwa 
łę w S'Prawie podnie-sienia ran­
~i komisH kO{)lxlynacyjnei 
przy wydz'ia-le kultury. W 
myśl tej decyzj I powołany zo­
Iltał zespół do spraw Iku'lturaJ.­
nD-oświ'a1owy{:h, który ma speoł 
niać swą kierowniczą rod!! w 
Siprawach ,kuHury i oświaty, Ze 
społv teg,D rodzaju O'rganizuje 
się w pDwiatach 1 w g,roma­
dac;1. 

roVlll'llctwem szkoły przeznaczy 
jedną saJę s:ru.olną ,na cele kul­
tura'k1e, 

Jest to bodajże naJważnieJ­
sze zadanie, bo można w nle-
skol1czoność Offil',wiać znacze­
n:e kultury. o Jle nie będzie 
mieisca. gdz,ie można się o 
tym znaczeniu przekonać , 

DRUGA za,sa-d'n :C'za spr·awa 
tO' zorj;(anizowanie życia kultu 
ralnego I oświatowegO' w miej 
scu "wybranym", Co to zna­
r:zY zorganizować życie kultu­
ralne? To zna-czy zachęcić -o .do 
pracy inteligencję wiejską. wy 
korzystać aktyw ~romadzkl 
dla pomDCY świetlicy, czy bi­
blIOtek!. Szczególnie ChDdzi tu 
o różnorodne formy pracy o­
światowej. jak odczyty na róż 
ne tematy, wieczory dysWyj 
net kÓ'l1ka za,interesowań, wie­
czory literackie. zespoły cz~'­
telnicze. różnDrodne kursy '(np. 
kroi u, szycia, gDtowanla Itp.). 

współdziałarue WSzYStkich or­
ganiz·acji, <ła'.iąc każdej z nich 
możliw~ć wykazanie się swo 
Im wkładem pracy, Np, GS 
prowadzi chór i opłaca dyry-

Rozwój ży~ia ku;JturBll,nego 
to ważn·a sPrawa dla padnie­
Eiienia pmJiomu świadDmości 
na.SZE·go społeczeństwa l poipra 
wienia warunków życia ludzi 
pracy, 

OSIĄGNIĘCIA I PERSPEKTYWY 
. GOSPODARKI ZSRR 

WYROBY 
VALCOVANE 

w milionach łon 

52,' 

Po~wlęćm,. trochę uwagi pracy 
ł'romadzklell'o zespolu do .pra· ... 
kult. - ołwlat., kt6ry ma spełnIać 
usadnlCZł\ rolę. Kierowa/! 1Ie~­
lem będzie C~Dltek prezydIum 
GRN, który. JHldz.lału odpowie­

. dzlall!.o'cl ujmuj •• Ię .prawaml 
kultury l OŚwiaty. W Ikład 'e,o 
wchodz~1 kierownik 'wletllcy I 
bibliotekI, kIerownIk ukoly, ae­
kretarz organlzil.cjl r'łrtyjn~J. 

przewodnIczący kola ZMP, prze­
wodniczący komisji kultury, oŚ­

wIaty I zdrowia przy Prez. GR~, 
przedstawicIele organizacJI m.­
lowych - aktywni dzlalacze sp" 
lecznI. .Jest to kOlektyw ludzI, 
który ma spelnlać w sprawach 
kulturalnych organizacyjną ro­
lę. NIezaletnie od tego zetpół 

.ten ma koordynowaĆ pracę wszyst 
kIch orll'anlzacJI, które maJ~ sIę 

zaJmowa~ zagadnIeniami kul­
tury. 

Te różnorodne formy pracy 
oświatowej (nie m6wiąc o p.ra 
cY arty9tyczne.1) mebla ' z po­
wo.d%eniem ouanlzorwać w ka 
idej wsi przy pomocy miejsco 
wych Ludzi. Chodzi więc o to, 
oby poprzez te r6żnorodne for 
my. ściągnąć do świetlicy czy Jak 110 lal lem u 
~)jlblioteki młodz,ież i dorosłych, D o przew~la materiałów ciągle bezskutecznie, mimo Ił 
1 dać ir;n ~odzlwą r?ZTywke. budowlam.ych I innych w !Il1s1JaąaoCja elektryczna jest czę.. 
pogłębiając u nich rownocześ 'kładz'e ' Grabowtni- ŚCiOWD przygO'towa.na od CZUU 
nie oj;(ólne wiadO'mości. 1!a ,I pra'Cy w ' 

Koordynować pracę kultural- cy używa się koni. budowy stajni. 
net _ o'wlatowlł _ tzn. koncel!.- Wielką bolącz,ką WO'Zak6w Kiel'o'Wll1ikiem administracyj 
trowa6 pracę .w łwletllcy wszy8ł. jest fakt, te do tej pory muszą nym jest bDW, Pernal I WłaŚonle 
kIch or,·anlncJl. w oparcIu ' ~ l"'ŻJnąć, sl~czkę dla 20 kortl , w~a- dO' .lego O'bowiąz;ku nałeży u­
wspólny przemyłlany plan. Są sn)"TTlI sda,mi - wręczme] sle- sun i ęcie tego, pDważnego za.­
takle ,romady gdzie jest wlał- czkam!. Już od t.rzech lat pro- niedbania. 
elwl. zrozuml~na I prowadzona szą oni kiepownktwo admini­
praca kulturalna. W 1T0madzle stra~jl ,zallcl'a.ctu O przydzielenie 
Dublecko, pow. Przemyśl praca im silnika elektry·cznego, lecz 

MleM'Ysł.,w Za.k 
GrabDwntca 

PIERWSZE zadanie ~o­
łu <bo usta~enie, gdzie to ży­
cie kultu!1alne ma się od'by­
wać. Jeżeli .iest sala świetlico 
wa. t.o chodzi o . ustalenie jej 
JJrzYda.tności pad względem 
wyglądu estetycznego. wyp(>sa­
żeni a, aby lokal był na'prawdę 
doororwadzony dO' stanu uży­
walnoścI. PodDbnie dDtyczy to 
biblioteki. 

Jeżeli nie ma anl saH śwlet 
licowej. ani bibliDteczneJ to ko 
misja po porozumieniU z kie-

kulturalno - ośwIatowa Jest pro­
wadzona systematycznIe. Jstnle­
J. szereg dobrze . pracuJ~cych · ze~ 
połów, ,ak ch6ralny, teatralny, 
recytatonki, samoksztr.lcenla roI 
nl<~ze,o I Inne. Nieźle funkcJo­
nuje biblioteka. 

K<Jło ZMP ba,rdzo aktywnie 
uoCzeslniczy w pracy kultural­
nej, Przewodniczący kola ZMP 
tow.Okrzewskl. sekretarz Pre 
w<łium GRN tow, Dara1"Z są 
faktycznymi or,6:anizaOOrami 
pracy kulturalnO' - oświatD~ 
we;, Potrafili oni spowodować 

Mozna IIRamleulć moczary na Iqkl 
WgrOmaod7.Je Jeżowe Gpow. braniach gromadzkich I prośby 

NiJSko) 2ll1ajouje się o'koło wysyłane do Prezy-dium PRN 
500 ha łą.k. które są tak za.nie- w Nisku nie ,przyniosły poż_­
dbane, że przy większych opa- danego skutku: A przeciężcho 
dach tworzy się tam jezioro, dzi tylk,o D otrzymanie wska­
DO' dnia dzisiejszego stoją na zówek i pokierowanie robotą 
tym Dbsza.rze nieslwsrone tra- nad osusze'niem tych łąk. bo 
wy, z bra!ku do nich dostępu, resztę pra.c mieszkańcy wat 
Tymcza,sem miesz.kańcy wsi zgadzają się wy'konać sami. 
ska,rżą się na brak p3\Szy d,la Zaipewne Prezydium PRN VI 
bydła, a w zwią~ku z tym I na Nisku załatwi pDmyślnie prDś­
małą mlecZJlwść krów. Jak do- bę ,rolników z Jeżowe.g'o, 
tych~zas glosy chlo,pów na ze';' Mieszkańcy Jeżo~ro 
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A. JUDENKOW 

GDY BRAK OPARCIA W MASACH 
(Art~ikul opublikowany w cr.asopiśmie "PlJrtijnaja 'liźń" nr 22) 

GhalikOWSka Fa- nycn zadań, Jak: sl~ okazuj@, 
bry'ka Tralkto- dokumentada tQ prowadzona 
rów w ciągu iest w i.ctealnym porzadku! 

. o,statnich mie- PI~.ny są druko',:,ane i prz~wi­
!necy nie wy- <łuJą WSzYstko: l refera.ty. l po-

Oto 1ak na przykła-d zor~a­
nlz.ow-ane zostało zebranie ro­
botników w oddZiale traktoro­
wym nr 1. pDświęcone wyni­
kom pracy za ubies;:ły m i esiąc 
oraz podjęciu :ZXJ ,bowiązań so­
cjalistycznych .. 

ZebranIe odby .. r..ło 

Iroll:H.ie planu państwowegO', Radanki. odCzYty w odd7f.il­
Kierownictwo fabI"Y'kl t1uma- łach fabrycznych. seminaria 
czac ten fakt. wylicza UZWy- dla agitatorów i kontrole zo­
czaj "wą'Slkie garo/a", któr~ bowiązań soc.ia1istycznych. Z 
harnu,ją rytmlC1!na prace, Wska oddzi.alowych o~anizacH par- ozu przerwy obiadowej. ,.rek-
zru.le r6żne przyczYny. ałe nie tyj,nych napływaj. meldunki weneJa bYla bardzo niska. Kle-
wspomiJna o rzeczy na;ważniel o wy!ronanych pracach: .np. rownlk oddziału pospIesznIe po-

- A czy na drugiej I trzecie:! 
zmianie będą dyskutowali nad 
tymi zobowiązaniami? - za­
pytał któryś z robotników, 

- PO' co? - odpowledziano 
mu, - Sprawa załatwiona: od 
dział podjął zobowiązania s0-
cjalistyczne, 

Na wspomnianym zebraniu 
pierwsze.j zmiBnV obecnych 
było mnld niż 10 proc, rol;lot· 

szej: iak prowadzi się R/1:ita- w dniu takim a takim na 0-
cje polityczną. jak organiUlcja gÓlnym zebraniu POd,ieto zo­
pa.rtyjna mobilizu.ie zało~e dO' bDwiązania socialislvczne, w 
wykonania· zadań gospodar- dniu takim a takim odbyły si~ 
czych, pDgadanki i Informac;e poli-

Infonnowal robotnikÓw o ",skat- ników i pracowników Inżynie­
I!.lkach prOdUkcyjnyCh oddzlal11, ryjno-tech,nic2l1ych oddzl.ału. 

kończąc' komunikat na 5 mInut Jednakże i oni nie mieli moż-

Czyżby kierDwni ctwO' par- tyczne, ~a widoc:r:r:vrh mie~­
tyjne i gosPDdarcze fabryki scu w kaz,d~'m cddzl~le wywIe 
nie rozumiało doni.osłości pra- szo~e sa ZO?OWlązan,la uczest­
cy masowo-POlityczne; . CZYŻ- -?lkow

a 
WSPółzawodnIctw,a , Ma 

przed zakończeniem przerwy 0- ności rzeczowego przedyskuto 
bIalIowej. Na pytanIe przewodni- wania zDbDwiązań socjalistycz 
clącell'o zebrania, kto chce za·' nych, podejmowanych w imie 
brać 11'105, rozlegly sl~. Okrzyki: niu całej ' zaloj;(i. 

by zaniechało tei pracy? Nie, .1ą n wet , estetyczny . WY .l'!ląd. "NIe ·ma cZlUul". WÓWCZlU kie-

N 'd ,. h k'· t są fa,ntazYJ!nie w)"ma10wane, rownlk oddzIału ośwladczyl, te a posle zeruac ej;(ze u ywy , 
partY.ine.i. na konferencj·ach I Otóż g.cty SPOJrzymy na pla- Jest Jeszcze 5 minut, a tylet mot-
naradach wiele mówi si~ o ny I st>rawozda.nia- a to na urwać z czasu pracy. Wszy-
tym. że trzeba opierać się na wlaśrue najwięcei 1nte<resuje .cy doskonale ~dawalt lobie spra 
aktywności mas, przekon.vwać pracowników komitetu partyj 
ludzi, wyjaśni'ać im PDlitykę 
partii, podnosić poziom Ich 
świadomości·1 aktywności. 

Komitet partyjny wYmaga 
od sekretarzy oddziałowYch 

organizacji partyjnych I orga­
ni:zator6w grup partYinycł\ 

sporządzania we właściwYm 
c7ia-sie planów praq masowo~ 

politYCZJl1e; oraz składania 

sprawozdań z przeprDwad.z.o-

negD - <Jbraz mamy zad<Jwala 
jący, Z każdym miesiacem ros 
ną cyfry odbytych zebrań i PO' 
gadanek, a w Dddziałach pola: 
wJają sil: nowe tablice i ha­
sła . 

Co slę kryje za tvm1 cyfra~ 
mi. jaki charakter mają te for 
my agitac.ii pDlitycznej. kt6re . 
w sprawozdaniach wPisywane 
są do rubryki .. przeprowa,dzo­
.ne prace?". 

wę, te nie ma czasu anI na za­
dawanIe. pytań, anI na za­
bieranie ,105U. W cIągu pozosta , 
Iych mlnu~ naletato jeszcm 
"przewalkował" dru,~ . spra­
wę. I oto s:>:ybko odczytano pro­
Jekt 01l'6lnozaktadowe,o zobo· 
wl~lanla locJallstyczne8'o. , Ze 
względu na to, te przerwa obia­
dowa 'ut al" skończyła, . prze­
wodnIczący zebrania nawet nip. 
poddal te8'o proJektu pod dyskd­
.Ję, lecz od razU polt&wll apra­
wę pod glosowanie. 

Tego rodzaju zebranja robot 
n icze nie tylko nie przyczy­
niają się do rozwija'!'li a aktyw­
n<>SCl twórczej robotnik6w. 
lecz dyskredytu.ią samą idet 
zebrania robotniczegO', na któ­
rym Powinny być OQ'lawiane 
najważnie.isze za~a.ctn.ie'nia pro 
dukc.li.. organizacii pracy, u­
jawniane braki i. nakreślane 
drogi ich Ilsuwan1a, Or.e;arn­
zacja partyjna powinna dążyć 
do tegO', aby stworzyĆ w!zel­
kie warunki sprzyja.iące roz­
Wli.ia'niu krytyki i samckrytvld 
na zebraniach robotniczych. u. 
ja.wniall1iu bralkĆ1w \if pracy 
oddZJiału. fabryki pOszczegól-

(Ciąg d.alszy na str. 4) 
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Podsumowania dyskusji 
b(!dzie ... na .' razIe ~. nIe 

w oGłowie stycznia spół 
dzielcy z Weryni (p':l 
wiat Kolbmzowal po 
raz piątO' dzielili swa 

Je dochody. Piąty rok wspól 
nego gospodarowania przy­
niósł soółdzielni nowe osią;( 
nięcia gcspodarcze. Wyniki 
gospodarld zbożowe.i jak na 
war~nki powiatu kl.lbuszow­
skiego są. wr~cz impoJ;1ują.ce 
- 18,70 q żyta z ba, 20,<10 q 
pszenicy. 22 q jt:czmienia I 
ponad 17 q owsa. W sumie 
przeciętna wydajność cztf'­
rech zbóż z 1 ha przekrorzy­
la 19 kwintali I byla wy:f.~za 
niemal o 60 proc. od wydaj­
ności w gospodarstwach in­
dywidualnych. Obecni w dość 
licznym gronie na sp6łdziel­
czym zEbra.niu chłooi indy­
widualni stwierdzi ii otwar­
cie. że takich olonów nie sa 
w stanie osiągnąć na swoich 
gospodarstwach. Nic też dz,iw 
nego. że przY ta-kich wyni­
kach produkcyjnych docho­
dy spółdzielców. tych ocz:v­
wiście. którzy uczciwie pra­
cowali w cią):(u całego roku 
były wYsokie. 

ków IIpółdzlelni. Brak 
przypływu nowych człon 
ków to właśnie wynik od 
gradzania sle spóldzlclnl 
0<1 pozostałej gromady, 
wynik braku współpra­
Cy z chłopami indywidu­
alnymi". 

Wydale się. Ż'" ob. Plis tra 
fi! w sedno sprawy. Z dal­
szych wypowiedzi Mnlało 
można wnioskować. że spół­
dzielnia w ogóle zapomniała 
o pracy polityczne.i, że zapo­
mnlał o 5woich prawach i 0-

bowiazkach s~m()rząd spół­
dzielczy. Nikt nie dał propo~ 
zycii. aby oremiować przodu 
jących spÓłdzielców za po­
nadplanowe osiągnięria. Nikt 
nie usiłował nawiązać wsp61 
pracy z istnieiąc1\ na mleiscu 
~zkoła rclnlczą. Na te wszvst 
kic hledv przE'Z oalce spog!a 
(lał Wyliział Polityczny POM 
Dzikowiec. 

Nienaileps~1I sytuac.ia pa­
nu.ie wewnątrz ~półdzleln!. 

Głównie na skutek braku .ill 
kiejkolwiek pracy ~ądu kole 
żeńskie~o miedzY spółdzielca 
mi nie zawsze panowała wła 
śclwa atmosfera. O sprawa~h 
soółdzlelni mówiło się nie na 
zebraniach S'PóJ:lzielczych 
lecz poza S'P6łdzielnią. OczY­
wiście te wszystkie fakt" nie 

Wszystko zatem w~,kazywa 
loby na to. że sp6łdzielnla w 
WeTYnl jest spółdzielnią do­
brą. przodującą. Opinię takĄ 

potwierdziło również spra­
wozdanie przewodniczącego 

soółdzielni. Ale w wykazie 
zacheca;ą n!kol!:o do wstepo­

cyfr obrazu.iących osiągnię-
wanla w szereg! spóldziel­

cia ~ospodarcze zgubiona zo-
st ł b 

ców. 
a a rzecz ardzo ważna -

nie usiłowano odoowiedzieć 

dlaczego spółdzięln:a w We­
ryni mimo ' takich osiągnięć 

nie przYjmuje nowych człon 
ków. nie ma. wpływu na ca­
łą gromade. 

Dobrze sie jednak stało. że 
osiągniecia te członkom spół 
dzielni nie przysłoniły zasad 
niczych błędów i braków w 
pracy. Henryk ·pns: ' jeden z 
nailepiej pracu.!acych - 'spół­
dzielców pierwszy' wska?:a! 
nagłówne błędy. Ot.o jego 
WjWOwiedż: 

"Od pięciu lat uzysku­
jemy coraz to nowe suk­
ces:" gospodarcze I przez 
pleć lat o naszych OIiąg­
niecIach mówimy w tym 
samym gronie 20 czlon-

Mało I średniorolni chłopI 
z pewnością przyjdą do sp6ł 
dzielni jeśli panować w niej 
bedzie atmosfera dobre.l 
współpracy miedzy wszystkl 
mI. a nie atmosfera szkodli­
wego rozrabiania. Zebrania 
sprawozdawczo-wyborcze sa 
właśnie dobra okazją, ehy 
o tych sprawach szczerze po­
mówić i stworzyĆ warunki 
do zlikwidowania , Istniej ą­
cych błeclów. 

Słusznie m6wił w dyskus1! 
na zebraniu w Weryni prze­
wodniczący PrezydIUm PRN 
w Kolbuszowe.i - Kukulskf, 
że spraw poruszonych na ze­
braniu spółdzielczym nie wol 
no pozostawić na boku. a dY3 
kUs.i!. która sil': ro2'JJ)oczeła 
nie można POdsumowYwać. 
Dyskusja będzie trwać na-

dal. Chod~i o to, aby prze­
mienić .ią w PO\llszechną roz 
mowę miedzy spółdzielcami 
a calą indywidualną groma­
da. 

Problem Weryn! jest pro­
blemem aktualnym niemal 
dla każde.i spółdzielni w na­
szym województwie. I właś­
nie dlatp.~o na dorocznych ze 
braniach sprawozdawczo-wy 
oorczych wokół soraw tam 
ooruszanych powinna sl~ to-
CZYĆ rzeczowa dyskus.i a. . 

Jednak dotychczasowy prze 
bieg spółdzielczych zebrań 
rozliczeniowych po<l tym 
wzgledem nie wncsi nic no­
welto. Win e ponosi tutaj w 
dużym stopnIu aktyw POwia 
tOWY. który poma.~a zarzą­
dom spółdzielni orl1:anlzować 
te zebrania. Naiedną modłe 
stosu.ie sie metodę. ż!! na do­
rocznych zebraniach roz·!ic:,,!! 
nlowYch składa się szczeg6-
łowe podsumowanie wvn!­
ków ~osp<')dl\rczvch. pro'iekt 
podziału doch~d6w. wykaz 
wypracowanych dnlówe;k ob 
rachunkowych i nic poza 
tym. A przeci~ż serie tabe­
lek I zedawień - stwierdza 
,iacych da.im" na. to lWVi:k'! 
plonów czY Tozwó.l hodowH 
- nie wyclP1"1:l11.hl !'!PTaw nur 
tuiacych ~ń!r17.lelnie. r.orze1. 
ho wN1worl.zi tV0h cyfr I kil 
ku o<tól"ych slog?:,~d1 !'Cl!­
ntaiących prace u5t",T)"I11~e­
~o zar:zarlu t()l!)! się problMnO 
we :r.a.!tadn!en'lI. 

Przeprowlldr.ill§my dotyr.1t­
eza.s na. terenie nuzego wo­
jewóOztwa. ponad 180 "rA'brań 

~prawozdaw~-~horc~ch. 

W nastę1,"ych spółd"lelnla-eh 

zebrania. takle odbędą ~h:. I 
w tych wlaśnle spółdrlel­

nlach warto pokusić 8fę o lep 
IIze Przylfołowanle 'lebrań. 

Jest to tvm ważniejsze. że 

obecnie zebrania odbędą się 

w sp6łdzielnlach większych I 
starSzYch. posiadajacych po-
ważny dorobek .gospcd?rczy. 
a jednocześnie biaią k2rtę 
współpra~y z chłopami indy­
widualnymi. 

JOZEF DERE~ 
klerown. Działu Org. Spółdz. 
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SZEŚCIOLATKA 
widziana oknami nowych mieszkań 

P rrechodząc codziennie ulica Wydawałoby się, że nie bę­
mi swojego miasta nie za- dzie nic łatwiejszego, jak wy­

uważamy . nieraz poważnych bud,O'\vać pot,rzebne nowe do­
zmian jakie w nim następują. my. Lecz życie niestety nje cha 
Ale wystarczy tylko na pewien dza tak łatwymi ścież],ami. Za 
okres wyjechać. Po powro- nim można było przystąpić do 
cie najnie~podzlewaniej w budowy musie.no uruchomić ce 
świecie z,askakuje nas jakiś gielnie, cementownie. huty. Te 
fa<kt - np. ,nowe domy. które znów nie miały urządzeń. A 
wyrosły przy sąSiedniej ulicy ... poza tym budownictwo mi es z­
Skąd się wzięły? . kaln~. mimo jego bezspornej 

Odpowiedzi nie tn.eba da,leko wagi, to zaledwie cząsteczka 
szuk.ać . Znajdziemy ją u ogólnych problemów goopodar 

siebie, na wla<Sl1ym podwórku, czych niemniej pilnych 1 trud­
w kr~gu własnych przeŻYĆ. Czy nych do rozwiązania. Bo prze­
pa.mi~tacieieszcze dokładnie cież człowiek musi i jeść i u­
tamte czasy? Te sprzed lrilku- . brać się, a i domy za darmo 
nastu laty. A swoje mieszka- się nie 2Jbudują. Trzeba było 
nie? Czynszowe rudery, odór na ich budClWTlictwo wygospo~ 
nieskanalizowanych podwóreK darować wpierw z,naczne su­
I dziecięce zabawy w brud- my pieniężne. 
nych rynsztokach .. Ostatnie gro 
sze oddane kamieni=ikowi, 
by nie wyrzucił na bruk. I do­
robkiewiczowskie w\lle obok ... 
Wpadł mi w ręce rocznik sta 

1:ystycroy z 1931 roku. Jakże 
wymowne krył w sobie cyfry. 
56,2 proc. ludności kraju zajmo 
wal o mieszka·nla przeludnione. 
A Ilu lu<lzl mieszkało w bu­
dach skleconych z dykty i bla­
chy? Tych "przedmieść" wtedy 
nilkt nie liczył. A potem woj­
na. Uszkodzeniu i zniszczeniu 
uległo 3 mi1iony I.z,b mieslikail­
nych, a więc duża część iz,b mie 
sz:kalnych w naszych miastach 
i mla.steczkach. . 

Sytuacja byla katastrofalna. 
Głód mieszkań. Budynek Prezydium PRN 

w Jaśle 

ruin JasIo otrzymało w suśc!o 
latce ,iuż 1.721 nowoczesnych 
Izb mi~szkalnych. 

Bilans 6-latld w wojewódz­
twie rzeszowskim zamknął się 
cyfrą prawic 28 tysi~cy nowo­
wybudowanych izb mieszkal­
nych. Nie jest to jeszcze peł­
na cyfra - d·ojdą do niej bo­
wiem domy wybudowane w..ra 
mach budownictwa resortowe­
go. spółdzielcz.ego itp. 

Tam, gdzie do niedawna by­
ły rUiny, puste pola, podmiej­
skie śmietniska l ugory­
dziś stoją szeregi bloków. Ty­
siące ludzi malezjo w nich 
mieszkania. Może nie wszyst­
kie są tak dobre, jak tego by­
śmy pragnęli, m')że na skuteK: 
niedbałego wykorlczenia nieraz 
przysparzają wiele klo'polów, 
lecz je{l,no je'st pewne, że bę­
dziemy, jesz<:ze usilniej budo­
wać j starać by budować c0.­
raz taniej i lepiej. 

W prezydiach rad nadal pię­
trzą się podania o przydZiał 
mieszkań. W samym tylko mie 
ście Rzeszowie jest około 2.000 
ludzi ubiegających się o mi e­
sz.ka'llia, którzy majdują się w 
tej chwili w trudnych warun­
kach. Co miesiąc, co kwartal 
ubywa ich po trochu. Lecz 
wszystko jest oczywiście nie­
wystarczające w porówmail1i u 
do naszych pot.1"Zeb. 
WYbudowaIlśmy wiele. Dużo 

Szybko ruszały odbudowywa­
ne fabryki. Ale fabryki są w 

miastach. A w miastach nie 
starczyło domów. 

więcej, niż WYli osi przeCiętna bu­
downIctwa mieSZkaniowego' '" Eu­
ropIe. WyprzellziIlśmy pod tym 

względem wiele krajów kapltall-
I tak się stało. W ciągu pla- ,tycznYCh. Lecz nadal wszystko 

nu 6-letniego kosztem wielu Jest za malo. 
poświęceń, wybudowa.Jiś,my 750 Wiemy o tym - I stąd teź Da. - W prezydiach ra<i pęcznia 

ły teczki z podaniami zaczyna­
jącynl się od słów: - proszę 
o przydzielenie mi mieszka­
nia ... 

tysięcy izb mieszkalnych. Ta- sze nowe plany przewidują dal-
kiego rOZJnachu budoWTlictwa SZe jeszcze nasilenie budownictwa 
nigdy jesZ'Cze w Polsce nie by-
ło. mieSZkaniowego. Oto np. w pla.1lle 

małego osiedla - Stalowej Z 
5-letnlm przewIduje f,lę wybudo-
w ... nie w naszym wojeWÓdztwie 4~ 

................................................................................ ........................................ ............................................. siąt :;~.~y~~ k~~~rj Z~~~:~~~= tysIące nowych izb mieszkalnych. 

KO N S U L T A C JE - KO N S U L T 1\ C J E - K ° N S U L T A C JE K O'N S U 1', T A C JE - wali przed wojną dyrektorzy i tj. o 1,5 raza w:~cej nit dokona-
wyżsi urzędnicy huty, powsta- liśmy w minionym sześciolecIu. 

GDY BRAK OPARCIA W MASACH 
ło dziś miasto o znaczeniu z tej Itczby okolo 5 ty~ęcy Iz" 
przemysłowym. W O'kresie sześ przypadnie na mIasto Rzesz6w. 
ciolatki w Stalowej Woli wy- Tak wl~c motna s'Idzlt. Iż naj­
budowano 6.293 Izby rilieszkal- pllnlc,iSle potrzeby tego miasta 

(Ciqg dalszy %t str. 3) 

nych kierown.jków. Jednakże 
o jakiej aktywności robotni­
ków. o jakiej krytyce i samo­
krytyce może być mowa. sko­
ro na wspomnianym zebraniu. 
w czasie omawiania spraw,v 
wynik6w miesiecznei pracy od 
dmału, nikt z robotników w 
istocie ni!! miał możności wY­
powiedzenia krytycroych u­
wag. uzupełnienia robowiązań 
soc.ialLstyc2IOych? 

I cóż z te~o. że robowiaza­
nia te zostały wywieszone na 
pięknie WYmalowane.i tablicy? 
Przecież nie były one podjęte 
pr?ez przytłaczająca v.riększoŚć 
robotników. inżynierów i tech_ 
ników oddziału. 

Przykła<l ten nie stanowi 
wyjątku .. Właśnie tak - na 
prędce, bez uprzednie.go przy­
gotowania. w SPOsób nieprz'\!­
myśla'ny. formalny - prZ€pro 
wadu sie w fabryce zebrania 
i pogadanki d1a' robotników. 
Rzecz jasna. że w' takich wa­
runkach organizacja partyjna 
nie może oddziaływać na ogól 
robotników. kierować ich zry­
wem prcdukcyinym. walczyć 
o umocnienie dyscypl!ny. pra­
ey. 

Dlaczego sekretarze organl­
uC.ii partyinych I działacze 
związkowi przeprowadzają a­
gitac.ie polityczna podczas 
przerwy obiadowei?Powiada­
j~ ze trudno zebrać lud2li po 
Pracy, '\\iielu mieslika poza mia 
stem i po skończonei zmianie 
spieszY do pocią~. Czasem 
znów nie ma odpowiedniego 
lokalu. A. że na drugiel i trze 
clej zmianie prawie zup~łnle 

nJe prowadzi sie pracy maso-, czych jest tu rzecza nieprakty­
wo-politycznej, to trudno już kowaną. Na wielu zebraniach 
nawet wvmyśllć Jakaś przy- partyjnych jedne~o z czcło­
czvne usprawiedliwiająca. wych oddzialów - oddziału 
Jednakże istota rzeczy nie silników - mówiono. że Już 

tkwi bynajmnieJ w uro.ionych od trzech lat robotnicy nie sły 
trudnościach. lecz w obo.ięt- szeli tu wypowiedzi ani dvrek­
ności. w io,rmalno-blurClkra- tora. aniie.go zastepcy. Gdy 
tycznym ujmowaniu sprawy robotnicy tę sprawę pQl'uszyli. 
a):(itac.il politycznej, w lekce- organizacia partyjna nie wy­
ważenju interesów i potrzeb ciągnęła z te.go wnioskó\v. Re­
ludzi pracy. bołnicv widząc. że wszystko 

Agitacja polityczna - to ży pozostaje po staremu. przesiali 
Wll, tw6rcza sprawa. SzaIblon, pOruszać te sorawe. 
formalizm. ~eneraUrowanie Ja Gdyby komitet partyjny fa-
zaprzepaszczaj a. 

w wyjaśniAniu' muom praclI-
jącym polityki partII komunisty­
cznej oraz zadań, Jaki" .stoją 

przed ealą fabryką, bądt pned 
ponezególnyml jej. oddzIałami, 

watn/\ rolę· odl1"ywa głol kle­
rownlk6w partyjnych, r ... dzlee­
kich I g05podarczych na zebr~­

nlach robotniCZYCh. Przyczynia 
Sl~ to do podnleolenla poziomu 
clU eJ pracy Ideologicznej wor­
ganlzacjl partyjnej. Dzięki wy-
powiedz10m kierownIków, robot­
nicy I pracownicy umysłowI mo· 
gą lepiej rozumieć podst.awowe 
zagadnIenia międzynarOdowej I 
wewnętrznej polityki nuzej par­
tII I państwa radzleekiego, do­
brze orientować olę w wydarze­
niach wewnątn kraju I za cra­
nlC4. Z druClej strony, kierow­
nicy - stykając się z robotnika­
mi, od.powladająe na leh pytanta 
- będą wiedzieli, jakle zagad· 
nlenla nurtują ludzi pracy. usły-

hrykl upatrywał swe główne 
zadanie w pracy z ludźmi i 
UCzYł wszystkich kierowników 
\iJ.nikliwe):(o stosunku do mas. 
do ich potrzeb. do Ich życia 
codziennego. wskazywał, ŻP. 
'należy podnosić ·pozi0m kultu 
ralny i techniczny ludzi pra­
Cy. tonie dc'puściłby do takie­
):(0 stanu rZECZY. aby kierow­
dcy po trzY lata nie zableral; 
.~josu na zebraniach w oddzla 
le fabrycznym. 

Komitet dzielnicowY oraz 
miejski. jak również komitet 
obwodowY part:i powinny by­
łY wskazać or~anizacj I partyj 
Hei fabryki na te po'Nażne n:~ 
dociagnieciaw .ie; pracy. Nie­
którzy kierownicy party.ini I 
radzieccy .jednak błednle mnie 
maja .. Jakoby odczyty i retera 
ty na zebrania.ch robot.niczych 
voowiązani byli \~lygJa;;z2Ć tyj 
ko pracownicy wydziałów al!i­
t5cji i prop~):(andy komltetó'J. 
nartyjnych. członkowie Towa 

sz/\ krytyczne uwagi na temat n;ystwa Upowszechniania Wie 
pracy r6tnych InstytucjI, orga- dzy Politycznej i NaukoV','eJ 
nlzacH I p05Zezególnych klerow· ltd. Co sie zaś tyCZY od.powie 
ników. . azialnvch praco\!''11lków obwo 
Wypowiadanie sie kicro,vni dowych. mle.iskich I dzielnico 

ków na zebranjach robc1:ni- WY ch organizacji partyjnych I 

W h b h zostaną zaspOkojone. 
radzieckich. to w najlepszym ne. nowyc iz ac zamie-
wYpadku mogą on! nJekledy s z,k al i nowi ludzie. Robo1micy. Rozw6j budo·wnictwa miesz­
zasia.§ć w prezydium zebrania. Ciz lepialnek z Pława, z sute- kaniowego będzie szedł w pa-

Tego rOdzaju poglądy da\vn" ren... rze z d"Jszym jego unowocze. 
już zostaly potępione, lecz jeS7.- Na mapie województwa wy- śnirniem. Budowy bę<lą prze­
cze pokutują w S'leregu organl· kwitło nowe miasto. Nowy Mie prowadzane systemem wielko­
ucJl partyjnych Charkowa. Praw lec o 5.854 izbach mieszkal- przemysłowym, z zastosowa­
dopodobnle tym sIę tłumaczy nych w7Jniesionych w okreSie niem prefabrykatów. przy me­
fakt,. że w największej fabryce pla:I1U 6-letniego. c~a>llizacji robót. I ta.k w ostat­
tego miasta w ciągu d .... óch ostat'l W centrum województwa _ mm roku, pięciolotk;, n~s~e 
nIch lat ż ... den z sekret.arzy dziel W Rzesz()wie powstalo osiedle. place b. ~dow będą całkOWICIe 
nicowego, mIejskiego czy t~t Oddano tu do użytku 5.933 Izb :MTI;c~anJzowail1e. 
obwodowego komitetu partII, a- mieszkalnych. W nowoczesnych ą~my do. te.go by ~~yscy 
ni jeden li< delegatów dzltJnlco- blokach o pełnym komforcie ~~or~ dZiś .leszcze ZYJą w 
wej, miejskieJ, czy td ob wodo- zamiesl'kali ludzie pracy. njaw ~~ warunkach mleS1lk~­
wej rady delegatów ludu pr>. Nowe osiedla powstały w l' Y' .spoglą<lal! na swoją 
cującego nIe wnJaszal.referatu Dt:blcy, Łańcucie, Sarzynie i ~:~:~a:il:.'sto z oklenno~ego 
politycznego na zebraniu robot- wielu Innych miejs"owościach. 
niczym. Odbudowywane z powojennYCh 
Praca polityczna w fabrYCE; 

powinna być ta'k postawiona, 
aby wszYSCy robMnicy i pra­
cownicy inżyniersko-!echn:cz­
n: głeboko zrczum;€I: sen5 i 
znaczenie uchwał p:ł!'tii i rzFł­
<lu. zmifrz~jacych do wvkon<l 
nia zadań w zakresie <l215?e,!!Q 
rczwo.iu Pf1'emy~łu. w zakrl?sie 
postepu technicznego i P01E'T)­
szenla on~anizacii produkci;. 
w zakrEsie podniesiE:1ia wyda,] 
ności procy. Pr<1c<1 m<1scw(1-l)O 
.] I tyc;m~ \V Charkol'/<kil'i Fa­
bryce Tr1l.ktorów nil" odn"lwie 
da tym wymcl!om Z;·pomnia­
~10 tam. że !e7.u1t2~v pr:J.cy ? g; 
tilcy;nei mierzy ~i~ nie IT'el­
dunkami SnOl7,:;Ir!znnymi z hu­
~"lllterviT"'1 dr!dcr!nc~,:,i'l. lEC! 
c·ukcesami ,,(1~pcdarr?"mi. wv 
';:cnan:l'm nlopu p"ńst",ow(!!O. 
r\ istotne przvcry"v po?')st".­
w:mil'1 fabrvki w tvle tkwi;) 
.właś~l .. w sł2bei pr;:lcv m~Sr'~ 
wc-p01itvcznej, w oden'ranlu 
s!ę od mas. 

I 
LESŁA W KOLIJEWICZ 

A. J'UDENKOW ".i iak tlodoba sie nowe mieszkanid. 
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Jedna jaskółka 
ni. czyni wiosny 

~-~- ... , 

Uwaga! Strzel się pojazdów!) "Podhale w ogniu" 

W 20 tys. sztuk różnych za- Przechodząc ulicami nasze-
bawek w Jednym tylko kwar .!!O miasta bardzo cz~sto zau­
tale zaopatrnje wszystkie wo-
jewództwa w kraju spółdziel- ważamv dwóch milic.iantów, 
nia pracy "Jedność" w Leiaj- którzy na widok nad.ieżdżają-
sku. cego scmcchodu wychodzą na 

Podchodzę do patrolu drogo - Nie tylko. ~ontrolUiemY : ) 
wego i pytam st. sierż. Mieczy też wożniców, rowerzystów i i ) 
siawa Mielcarka: przechodniów pieszych. TutaJ !) 

- CZy często zdarżają się w chciałbym zaapelować do Pre- l, 
Rzeszowie wypadki drogowe? zydlum MRN. żeby wreszcie : / 

Chałupnicy pracujący dla .iE.Zdnie i podn<Jsza w górę bia 
!ciajskiej spÓłdzielni prodl1ku lo-czerwony "lizak". Jest to 
J~ zabawki tylko z drzewa: znak. że samochód musi się za 
rzeźbione fujarki, leiaki dla trzymać. bo: kontrola drogo­
lalek. gwizdki. konie zwane wa; sprawdzanie Jokumen­
rzymskimi itp . . JakoŚĆ zaba- tów. prawa ;az<ly. stanu tech­
wek znar.'I!nie sic ~prawila. nJcznego szmochodu 1... można 
W ostatnim okresie nie za.no- ier: hać daki. ewentualn le pła­
towano .ie!!zcze :ln.i .;('dnej rl'- c;ć mandat.. jeżeli nie wSZyst­
klamac.ll. Niestety jak " ii9do- koiest w należytym porząd­
mo jedna .ł;l.skółka nie CzYni ku. Ci milicianci to patrol ru­
wiosny. W c/:T~ronej ma!lip ~hu dl'o.!!owego. Ich zac!anieo 
hrn,IJkich kal'vkat-!nalnych za I to vyalka z wszelkiel:!o rodniju 
bawek łanne wyrflby Ie'ln.l- d ro gOwYmi piratami. to straż 
sklch ch,łt1pnlk6w 'ą -zaled· bEz-p!eczeń3twa obywateli 

- O. tak! Prawie codzien- uzupełniono brakujące łańcu- i ) 
nie. To iest bardzo smutne I c:hy na skrzyżowaniach ulic ... i 

l~agiczne zarazem - odpowla i do obywat~li, żeby nie prze- : ) 
da. I cnodzili przez tory na ul. Tur :) 

- Kto jest wlnowa.lcą tych kienicza podczas gdy rampa ; l 
wypadków? - zadaję drugie jest zamknięta. O wypadek! 

wie kroplą w morzu. orzed śmIercią I kalectwem. 

Ogrom bezmyślności alltoró:v widocznych na zdjęciu dro­
gowskazów, u.mieacznaL'ch w R '('';.:-owie przy uL. Lwowskipj 
(za mOS[ PlH na Wisioku) waha siC; w granic((ch 1 km - taic 
zresztq jak i odległość Blażowej od tego wlaśnie miejsca. 

Piątel{ 

10 
I\ZIU!lZOW 
Dytur nocny: Aptl!ka SpoII!C?'­

na nr 2 ul. Grunw-a ldzka 3 
n'""Żl'.r stały. : ApteJ<a Spolec1.­

n. nr 4 ul Dąb rowskiego 56 
POgotowte Ratunkowe: ul. O­
brońców Stalingradu 29. 
tl!! 09 

POgotOWie MO tel. 07 
Stra~ Potarna, ul. l'4leklewi-

CIa 10, te!. 08 

... POLLO tul. W Hlbnl!rel 
Przed potopem - !;odz. 15, 
18 l 21 

PRZOOO;NNr'K (ul. PSTmW­
skiego) - Nocne spotkania 
godz . 17 i 19 

WDK (ul. Okrzei 7) - nle~zyn_ 
nI! 

WSK (ul. Dąbrowskiego) 

nieczynne 
ł.AJIlCU1' 
ZNICZ -:.. Bo-haler<>wie wrześ­

nia 
UW8j(1: Repertuar kin' pod~je­

my wg Informacji CWF 

MUZEUM QKRĘGOWE W 
RZESZOWIE. ul. 3 Maja 19-
czynne od godz. l()-IS 

MUZEUM W LANClIC1E 
czynne od ~odz 10-15 

MUZEUM W PRZEMYSLU 
czynne od ):odz . l()-lS 

MUZEl-l\1 W JAROSŁAWIU -
czynne od godz.. 10-15 

PA~STWOWY TEATH ZII!:Ml 
RZESZOWSKIEJ - godz. 19 
"Intrvga J miłość' 

WOJEWODZKI DOM KULTU­
RY ZW. ZAW. ul. Okrzei 7-
godz. 17 - Konkurs piękne­

go czytania. W programie 
wierszl! GałczYI\s:k i ego l 
Tuwlma. Dla wyróżnio­
nych przewi dzla.no nagro­
dy k~jątkowe 

godz. JJ - Ko'nCert Orkie-
5try s:rmfon:czneJ 

hTil'~ 
~ El' 
'Program I - na faJl 1322 m 
Program dn;'a: 6.54 15.25 . Wla 

Foto - J. W. 

domoścI : 5:05 600 7.00 8.00 ' .30 
12.04 16.00 20.00 23 .00. 

~.22 Orkiestra Wal - Berga 
5.30 RozmaItości rolnicze 8.06 
Muzyka rozrywkowa 6.45 Glm 
nast~· ·,a. 7.10 Muzyka ludowa 
7.40 Kłlendan: r-a<l·iowy 7.45 
"Blękitna sztafeta" 8.06 Me­
ioclJe fllmowl! 8.36 Telemt·n.n 

fragm. kantaty:"" "Pory 
dnIa" 9.00 " O gro~iku - węd­
!'ownLku'~ - "ud. dla klas lU 
P.łO " z.a'bawy ry tmiczne"­
auct: dla przedszkot! 1.0.35 Kon 

I cert życzen 11.30 Mua:yka l a.k-· 
tualności 12 10 Pr7.egJ~d prasy 
12.15 P i eśni do słów A. Pusz­
kl'na 12.30 .. Na swojskll nutę" 
13.00 AUdycja dia wsI 13 .10 
, . P·i~kna jest lloana o,1czY'ln.a" 
- Bud. dla k!. VI 13.40 Przel-­
wa 1~ . 3Q Roe2s z doli.ny Rozto­
ki - ode. powieśc I Kownac­
kieJ dla d7.ieel 16.05 Utwor .• 
!ol-Iep ·snowe Debussye'go 16 .l ~ 
Z cyklU: "Gila·ra l jej mi­
strzowIe" 15.50 Po,rady pps'k­
I ~' czne 17 .00 J. O!fenba~h: 
Fra.gm. z opery "Opowlcśc l 
Hoffma.na" 17. 35 ,.Sp!owamy 
p ~ E>śn l i plo!enkl" 18 .00 Rad.lo­
wy kUn! nauki j-:zyka rosyj­
~kiego 13.20 .. Pełnym gło sem 
o sprawa.ch mlodzleży" 18.45 
Ga-d'k l wielkopolsk ie 1900 Z 
CYklu: .,opowieści o Mo-zar­
cle" M.:!!! Aud. dla wsI 20 .35 
.. Ostry dyżur" ~ słuch. Wf!. 
sztuki J. Lu to,wsklI!go 2?.05 
P ;osenJ<i radzieckie 22.30 Mu­
zy1<a tanecllOa.. 

Progra'm II - na fali 367 m 

Pro"ram dnia: 3.50 12.35. Wi, 
dom()/\cl: 5 .30 6.30 8.00 8.30 14.00 
18.15 21.30 23.50. 

S.OS Polskie Inelo<łle rozryw 
. kowe 5.20 Gimnastyka 5.36 Me 

lodle n .. orga·nach k "nowych 
5.45 Kalen1arz r-a{!1owy 5.55 

Piosenki różnych narodów 
6 .1 ~ AUdycJa d·la .-o&>lców -
,.Dzircko uczy się myśleć" 

6.40 Koncert or'kiestry rozgloś 

ni wl'oclawskie.i Od go&>. 7.10 
c!;, 9.00 tra·nsm.lsj. pr. I 
12.40 ' DzIeci słu~hajl\ muzykl 
aud. dla klas I 'l II 13.00 Slyn­
ne balely rosyjskie 14 .10 "Le­
gen.da o Ukopanym ska-rb:e" 
- opow. G. Rajczewa 1430 
Koncert stu-dentów PWSM 
we Wrocławiu 15.00 Kon~ert 
etradowy 15.40 Slojowskl: So­
n-at-a ·gj{rzypco·wa 16.00 Poiskie 
meiod: . iudowe 16.30 Melodie 
taneczne 17.00 Z życ i.a Związ­
ku RadZieCkiego !7 .:W Na wa.(­
szawskiej fali 18.00 ,.Na spor­
towej iall" 18.20 "Kompozytor 
tyg{)(tn.la - .J. Haydn" 19.00 
Muzyka i a'ktuainośc i 19.:!!! Re 
portaż literacki 19.40 Chór roz­
głośni wroclaws-kie.1 PR. 20.en 
MlItyka rozr~·\\"kowa 20.25 
.. Dyskusja przed mikrofonem" 
20.45 ~uzyka ta·ne-=na :1.2.00 
Kron ika s.portow.. 22.10 Kon-. 
cert symfon·iczny w wykon-a­
niu orkJestry symlonicz,ne'! 
F'Hharmonil Narodowe·j. 

pytanie. :-lie trudno. ' l 
- Głównie kierowcy. Nie Nad.iechał nastepny samc- . \ 

przestrzegają oni przeplsow :::hód. SL sierż. Mieczysław:' 
drogOwYch. Jeżdża za szyhko I M!r1carek uniósł w góre .,I!- : ) 
w miejscach, .gdzie szybkość I zaka". Samochód zatrzymBJ ; ) 
lest ściśle określona . Stan tech sil'. Z szoferki wyjrzal kie- " 
~l kznv niektórych samocho- rowca. : ~ 
ciówPOzostawia' wiele do ży-I Kontrola drogowa! ; ) 
c:;;enia... no. I wódka! Bardzo · Przypomniałem sobie słowa l . 
dużo wypadków powodUją kle st. 5:erż. Mielcarka: "prawie 
rowcy prowadzac samochód w codziennie zdarzaia się wRze 
stanie "podchmielonym" 'Wiele 3zowie wypadki rlrogowe". Te 
I(orz'kich słów krytYki rtalf'ża- raz MleczYsł~w Mlflc<lrek ! j" 
'cby sie tei dyspozytorom PKS!!O koledzy staraja się, żo:-I)y 
i innych przed~iF;biorstw. któ- tych wypadków · bvlo ('oraz I 
rzv. wypuszc.za.ią samotChhody mnie;' JU!i~.~~.~~i~!.,._~.:~;;';":-_;;;: .... ;::;';':;';:~-;--;:-;';"'';;;...~'/ Na ekranie kina ,:Apo!!o" 
c1ęz<l·rowe ntesprawne ec nl- \ od dnia . 12. 11- 1956 r. wy-
cznie. A gdy kierowca odma- Podhalu' n' skla tkanin." I świetlany będzie film prod. 
wia jazdy np. bez światełka .. ) poLskiej pt_ "Podhale w og-
"stop" - dyspozytorzy w:vda- d b kO I k- b . niu.", obrazu.jqcy powsta-
ia im zaświad czenia. że :i:aró- OZ 8 nI 18 ec .1 wyre y \ nie ch[opów kierowanych. 
wek nie ma i każa jechać nie I . . k' 
l<lslanawiajac sie nad tym, że W rz:esz:owlkiei CPLIA I, przez Kostkę N9'P~ers l.ego. 
~" mochód nie!,prawnv może ; Opracowali scenanusz t re- ~ 

Co roku rzeszowsl<a CPLiA przy I arty"tów - chałupnIków otrzym".\ I żyserujq fiLm Jan Batory 
być pcwcdem wypadku dro!!,'" gotowuje me-s~odz,ankę dla swo- CPLiA gllnla'ne ouloby, malow .. - I i Henryk Hechtkopf. 
wego. Tek Seml) zreszta iak ich klientów. Sklep otr~ymuj.~ n. naOZynl~. dz.bOtny t t.alerze. ',_~ __ ~j_ . _____________ """~ ____ ---'" 
z wożeniem .. łebka" w szofer- z.wykle od dostawców - spoldzle,­
<.~e na t.rzccleJw. przewoi.cnie :-yj ctu>lupnlczych z ca.lego nIemal 
ludzi n.a .:wy,:"rotkach" itp. kraju artyl<!uly ozdobiO'n. clekaw~. 

- SI",,"zanC1C: CZY kontrol~-I mI deoserJami. nowe w7.ory obuwl. 
icc'p tylko pojawy mechanl- dekoracyjne makatkI. 
czne? . Tego roku do Sklepu na-de.ld" no 

Sw/ell;eB 
od parady 

we faoony .popularnych "rzymu­
nek" sanda!ków z pasków or"% bu 
tów bez pl,t, wyrobu S()pocki,,; 
Spółd~lelnl "Pla>&tyk". Wyroby cha 
łupnlków leta-j&lcIch - welnl.a.l1e 

Niko!;(O nie trzeba przekony nanuty na lnla,nej OSII1owie tego 
wać po co są świetlice i jakie rok'u pojawią się w no-wycn wzo­
iem ich zadanie. CZy napraw- r.ch w wlększy~h nlż dotychcza, 
cię? Może przekonywać nie lloścla.ch . Więcej nIż w roku uble;: 
trze·ba. ale przypomnienie jest lym na{!ejdz.ie do RZMzowa pj~k-
kDnwiecRzne. k" H t . r nych kll!mów z Krośclenka. ma-

zeszows leI ur OWnl t l łó b no! h 
i<'armaceutycznej . pracuje du- "r a w u ra owyc wzorzy-
żo młodzieży. Jest liczne koła sty~h gobellnów z Nowego Targu. 
ZMP. Młodzieź ma do dyspo- W dziale ozdÓb z drzewa tego ro 
zycH świetlicę. Są wszelkie ku ukat-ą się w CPLIA rzeŹby z 
warunki rozwijania życia kul- Z"kopa.nego i PodhaJa. Będ,\ to 
turaino _ oświa'towego. Mimo prze-wat.nle lnl,rustow·ane metalem 
teao trudno »ObudziĆ to ży- kllSety, ozdobne ornamenty () m~­
Cie. .. zamarlo. Któż temu wl- tywach rOŚlinnym z Ił1.y w woj. 
n;e-n? Przede' wszystkim za- klele~klm. · TOoTunl~ Bolesławc-a I 

rzad koła ZMP _ przewodni- Łysej Góry. 
czącym .lest Antoni Mac. Za- Próoz tego :r: pra.cownl ~Innych 

r:?:ąd kola ' przekona,ny jest, że 1--' 
wszelkimi pracami zwlllzany-
mi z rozWQ.lem życia kultur1!l-
no-oświatowego »Owinna sip C2 wo,rł"1r~ .'Y~ 

Sial Rzeszów mialrzem 
.01_ rzelz,ws1d8lJO nu lodzla 
po zwycięllwle nad Resovią 

6:2 (1:0, 3:1, 2:1) 

RZ'ESZOW 9. II. 19M. 
Mimo dwu­e e:...... Ó7.iestokilku-

IJ' (~. ~ ' .. m~~nj~;~~ 
~ ~.: . ~tJ .' g~~~~l~ zeb~: 
' . ła slo: pokaz-
. '-- ~~ł, na lic1:ba zwo 

~"i'< ." lenników ho-
~·.1" ;. keja , by byc 

świ ad.kam i de 
cydującego o 

tytule mlstrzows.kim - spotka­
nia. j-8-k ie rooeg(8.ne ~O!I·t.ało 
pomiędzy dwoma rzeszo~ki­
mi zespołaini St>a-li i Resovli. 

Ten kto pllnIe obserwował 
WS7.ys~kie trzy Unałowe spot­
kamha St.a·1i Rzes7.Ów, Rl!sovi.i 
i SI.a.li Stalowa Wola , nie po_ 
wiedz.iałby. że w meczu z Re­
sovlą slalowcy potrafi" za,gra" 
.ż ta·\{ poprawnie. i - co naj­
waż,nie.19Ze O'a.d=YC?Jaj SPOkoJ­
n ie. NIc wIęc dzIwnego, że w 
rez,ult-a·ci~ odnieśll ~ta.jowcv 
zasłużone zwycio:"two, Zdoby­
wając tytUł mistrza woj. rze­
szowEikie,go w hOke,iu na lodzie 

16 mln. K. Jurklewicz (St.al). 
III TERCJA: 2 mln. K. Jur­

klewic.z (Stal) 
13 min. S~yłkie",icz · (Resovla) 
14 mln. Kubas (St.al). 

W momencil! . gdy Stoal pro­
wadziła w d<r\l.gil!j tercji 4:1 

od:nieśliśmy wr.a.i.enle i to n.Ie 
tylko my, re Resovia przece­
'nila swe slly, które zawiodły 
Jl.\tna s.amym .iodowi$ku . I nl ~ 

d'Z-iwnl!gQ, te po pierwszej IItra_ 
eoneJ bramce w ze~le 1'0.1<0-
·na-oych z,a.uważyl1śmy n il!po­
trzebną nerwowość. Te wl-aśl11e 
nerwy poniosły niektórych ho_ 
keistów w trzecIej tercji, a w 
-zwla,z,ku z tym na ławce lur 
.było Z8wne rojl'l.o. 

zajać świetlicowa. kt;)ra jest ~ ~ f.....Al '117\..~:* i 
~,od tego". Ows.zem tak ale I ~~ $ 
bez pomocy w pierwszym rze-I ~ 
dzie zarządu kola, świetlicowa O WYPADEK NIE TRUDNu . 8 
niEwiele może zrobić. Codzl~nnte T?Tzez megafony i I 

W tym leży przvczynatego, na stacJI kolejowej w Rzeszo- I 
że ś\~rietlica. Drzy Rzeszowskiej l wie plynq pełne przestrogi s[o- i 
Hurtowni Farmaceutvczne.l w wa: "Zabrania się jazdy na ', 
Rzeszowie nle s·pełnla swoich stopnia.ch, zderzakach. waąo- . 
zadali. Przypomnien;e <J tym nów"... . 
orzede wszyst.kim zarzad()wl l Tymczasem ... o godz. 15 min. 
:-::ola ZMP jest jednak konlecz i 50 odjeżdża pociqg osooowl/ 
ne. do Przemyśla, a wielu podróż-

n,& rok 19M. Staol zdObyła w<ęc 
prawo reprl!7.entowa·nl·a woJe_ 
wództwa w dals'lych rozgryw­
ka~h o wejtcle do ·II ligi pań­
stwowej . 

Mecz wczorajszy prowa.d:zil,i 
dwaj sędziowie z Kra,kowa Ma­
ciej ko l JasIński. 

A drużyny rzeszowskie wy­
trll,p : ły do t~ meczu w na­
atęouJ-ąC;ych akłaóat:h: 

W przeclwil!ństwie do Reso­
vH st>alowcy gN.l! ra·czej spo­
kojnie l Oard'llej OpaJ'lowB-oie. 
diatego te?: Ich akcje były 
płYfin;eJsze l skonsolidowane 
Chocia,ż w pewnych momen­
tach - a tla. było w II tercH 
- bramkarz Stal·i Maliczko.w­
Ski mla'ł pełne rę-ce roboty -
bronlt nadzwycz.a.j pewn'e i to 
zdawałoby &ię w krytycznyci1 
""prast momenta&. 

Już w piel-wszej terc)1 bram 
karz Rewvii Skobla uległ ko·n 
tUzjl, • J<tkublee nie potr,1!ii 'o ustl\-P~ć. 

Rzeszewie 
nych lokuje się właśnie na 

kurs .tenografii 

. stopniach i zderzakach. Zim­
no, stopnie oślizłe, drzwi po­
otwiert!.nt, o wypadek nie trud l' 

Zna.iomość stenografij i u- no. Z tego wniosek, że nie wy-
mi~jet.nośćpraktycznego poslu . starczy tylko ciqg/e powtarza- l 
gi\"I'ania się nią w instytu- nie słóu: ' lecz trzeba p~starać.i 
c.iach rzeszowskkh jest bardzo się o ŚCIsłe wykonywame za- l 

:l i,kła. Mając na uwadze u- leceń. Naczelnik stacji koLejo- II 
stOrawnienie administracji, po- wej w Rzeszowie powinien po­
\vs.tały przed dwoma miesiąca starać się m. in. o zwiększenie 
mi w Rzeszowie O<ldział Sto- .~k/adu wymienionego pociqgu., 
warzyszenia Stenog-rafów i Ma bo obecny sklad nie jest w sta­
szynistek PRL przystąpił do nie rozładować istniejącego o 
organiwwania kursów. tej porze natloku. 

Pierwszy !"go rodzaju kurs StanL~!aw Swider 
wr.!!anizowany zostanie w Rze Rzeszów 
szowie. Mcgą z niego korzy-
stać zarówno pracujący .iak i 
niepracu.iący. Uczestnikom kur 
su zamieszh:alym peza Rzeszo­
wem przysługuje prawo korzy 
stania z biletu miesiecznego. 
Za.pisy na kurs stenografii 
;:;rzyjmuje sekretariat T.echni­
kum Hcndlowcgo przy ul. Hof! 
~anowe.i w Rzeszowie. 

Ogłoszenia drobne 

Różne • 
LEKARZ dentysta poszukuje 
Dokoju sublokators·kieg.p w 
Rze~w'\"fie. Oferty Biuro Ogło­
szeń - Rzeszów. G-030 

KORESPONDENCYJNE 
KURSY RZEMIESLNICZE 

PRZYGOTOWUJĄCE do EGZAMINU CZELADNICZEGO 

I MISTRZOWSKIEGO w~ wszystkich zawodach 

p r o w · a d z i 
ZAKŁAD DOSKONALENIA RZEMIOSŁA w Rzesz{Jwle 

Zapisy przyjmuje i udziela informacji OśroQek Szkolenia 

Zaocznego Zakładu w RzesZlJwie przy ul. Lwowskiej 27. 
K-045 

STAL: Mallczkowskl; Sobko­
wlcz, Trałka . Szczy~ieł, K. Jur 
kiewtcz, Kubas, R. Jurktewlcz, 
R. Sklb'l, Boran. Trześnlowskl, 
Pletrucha., Skoczyński. Kudłak. 
Zwferzyńs!d. 

RESOVIA: Skobla, Jakubi'ł!e . 
M, Kallta. Frączek, !!zyłkle­
wlcz, L,\cz. A. ' Kallta, Kup­
kowoki, Cupryś, Markow&ki. 
Mach, BłateJ, Bomba. 

HISTORIA" BRAM~K 

I TERCJA: 8 min. Trześ 
niow.kl (Stal) . 

II TERCJA: l ' mln. Szyłkll!.­
wlcz (Resovla) 

1 mln. R •• Jurkiewlrz (Stałl 
14 min. Kubu (SIal) 

W zespole zwycięzców wszy" 
ey zaWOdnicy grall ambitnie. 
a na szczególne wyrótnlenie 
prócz bardzo dobrze bronlące­
'o bramkarza Ma!lczkowskie­
go, na wyrółnienie zasługują 
Tralka w obronie, Kubas w a­
taku i pnprawiający się K. Jur 
kiewlcz. 

w Resovll uwiodła trójka 
pierwoZl!go ... talku. n,. którą naj 
więcej liczono. Niepotrzebnie 
'" tym zespole forsowano zb~-t­
n:o p;"rwsz~ p ' ątkę . 

A ot(l o.tateczna t.abela fi­
nałów: 

l. Stal Rzeszów % 4 9:% 

2. Ruovia % 2 8:1 

3. Sl-al Stalowa Wola Z O 1:9 

Pracownicy poszukiwani 
RUTYNOWANEGO FACHOWCA z zakresu produkcji mebli 
na.jchętniej inżyniera. INZYNIERA lub TECHNIKA z prak­
tyką z zakresu odlewnictwa stopów lekkich, jako mistrza. 
Gdle-wni. INZYNIERA MECHANIKA z praktyką wą·rszta­
łowca na Wydział Obróbki Wiórowej. 10 USTAWIACZY 
AUTOMATOWYCH oraQ; 5 TOKARZY zatrudnią- nat)'chmiast 
ZAKŁADY METALOWE DĘBA k /TarnO'brzega. Zgłoszenia 
naj<:hętJniej osobiście. Wa.runki płacy do ormówienia na miej­
scu. Miesz'ka·nia zapewnione. K-05t 

Wysoko kwalifikowanych pracowników: OPERATORA do 
I«)parki typU E-505, 2 OPERATOROW (muzynistów) do 10-
Immotywek spalinowych ropnych na tor 60 mim. OPERA­
TORA do żurawia masztowego typu " Derrjck" udźwig 15 ton, 
wysokokwalifikowanego MECHANIKA MASZYNOWEGO 
ze 2lI1ajoonością silników spa.llnowych zatrudni od za,raz 
Przedsiębiorstwo Państwowe "Naftobudowa" Kra.ków, ul. 
Lubicz 25 dokąd na.Jeży kierować zgłoszenia. Praca na tere­
nie wojewódz-twa krakowskieg'J i rzeszowskiego na warun­
kach ukla-du 1Jbio,rowego pra<:y w budownictwie. Po ws-tęp­
nj"lll o:kresie pra·ey dodatek tzw. "ro-z1a-ko'we". K-057 

.. Nowlny Rzeszowsk Ie" wydaje RSW "Prasa". Redaguje k.oielPum rl!dakcyJne Rl!dakcJa - RZI!Uów. Plac Stalina l Telefon, : Centrala telefonIczna 21 -2-4. 15-03. U-M. Reclall:cla noena 10-11. l'-3I. 
Oddziały redakcji: Przemyśl. uJ. MIckiewicza 3, telefon 350 - Krosno. ul. Nowotki 10. tel. 499. - Delegatura RSW .. Prus" RZl!szÓw. Plac Stallna l, li piętro - telefon 18-~6, dzIU Olf()~l.ń 
_ 18-52. Cena prenumera ty pocztowej miesięcznie 5 zł, kw.rtalnle l~ u, 116łrC'czn l e 3G zł. roeznle SO U. - Druk. Rzeazowskte Zakład,. Gra!Jcmlll - Rzesz6w.. S-7-70 
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I Alyer probierz polityki francuskiej i WspÓłpraca 
której nie ma 

Problem wzajemnYDh kon­
taktów I bliskiej współ­

pracy pomlęuzy sportem zwla.z 
kowym a LZS-aml należy do 
bardzo ważnych, I Jak dotych­
c."as słabo rozpracowanych za­
gadnień ruchu sportowego na­
szego wojevt'ództwa. 

o 
8 
o 
O 
O 
o 
o 
8 
~ o 

8 
8 
8 
§ 
~ 
o 8 . 
o "LUDEM ZEBRAKÓW 
o JESTESMy ..... 
o 
o 
o p 
<: o o o 
o 
o 
o 
o 
Q 
. ) 
o 
§ 
o o o 

I 
o o 
8 
8 
o 
o o 
o o 
o 
8 
o 
8 
o 
o 
o o 
o o 
o 
8 
o 
o o 
8 
8 

t!I tOPR fnmcuskieg., żołnie­
il rza koJcnialnego sta<I1f:~ 
13 po raz pierwsz.Y na ziemi 
/"'!eru w 1830 r. W tym ro-

1,:'; król francuski K2roł X 
wysyła do AlgE'ru ::lrmię. Po 
d!uguletnich walkach Fran-
cuzi z"miema.1a prowincję 
imperium turE<ckiego w swo­
ją kolonię. Nie przyszło im 
to łatwo. 40 lat trwała wal­
ka ludu algel'skiego. PDd wo 
dzą legendarne,!!o bohatera 
Abd-el-Kadira. nim uległ on 
przemocy kolooizat.oró\v. Od 
te.~oczaru dzieje Algetu są 
kroniką jednej z najbardziej 
bezlitomych grabieżykc1o­
nialnvch. 

Nad Algerem sprawu.ie 
dziś wladzękilka grup kapi­
tału francuskiego. Są tD prze 
de wszystkim grupa 
"Banąue de L'Union Pa­
risienne Mirabaud" i grupa 
Rotschilda. Z obu tymi gru­
pami wspólpracują inne, jak 
"Banque de Parls et des 
Pays Bas" czy koncern Ver­
nes. Grupy finanS<lwe metro 
polii związane są Ponadto f 
mJE.lscm.vvmi kapitalistami 
poch{;dzenia europejskiego. 

Wielkie są bcfWiem bogac.­
tWa teRo ujarżmionego kra­
iu. 

Obok .lloUnh·y, tytoniu, baw!'!ł· 

ny - Ol' Algerze uprawia olę na 
wielkĄ skalę wlnni\ latorośl. Al· 
~er zajmuje trzecie miejsce na 
śwhicie w produkcji win. W 
większym stopniu niż w produk. 
cji rolniczej. 'kapltaliścl francus­
cy '1 amerykańscy zainteresowa­
ni są w eksploatacji bogactw nll­
turalnych Algeru. ,.. 51\ tu pl~· 

te co do wielkości na śwled. po 
klady fosfatów (700 tys. ton wy­
dobycia rocznie) I duże pokłady 
rudy telaznej (% mln' ton wyd n­
bYCia rocznie). Ostatnio odl<ryto 
w Algerze pokłady ropy nafto· 
wej. 

Ponad stuletnia grabież bo 
gactw . Algeru przyniosła ko­
lonizatorom olbrzymie fortu­
ny. mieszkańcDm zaś -głód, 
choroby i nędzę. Alger, zaj­
mujący powierzchnię cztero­
krotnie większą od Francji, 
Bezy dziś około 10 milionów 
mieszkańców. Z te,!!o 1 mi­
lion - to Europejczycy; a 9 
mili<mów - Aralx:wie I Ber­
berowie. Ja'k żYje te 9 milio­
nów? Zura:bionoim ziemię 
- w okresie od 1830 r. do 
19M r. - Hcść ziemi pozosta 
iące.i w rękach AIgerczyków 
zmniejszyła soję o połowę. Po 
zb.awiono ich lmiw <lo kultu­
ry. 81 proc.algerskkh dder! 
w wfeku od 6' do i4 lat po':' 
zosta.ie· poza szkoła· .. 

p~ lię I gniewam... Oto 
dIa.cizego znieważa.rn wal, -
Uieny ł. _akale, - Wszyst­
kimi przekleństwamI mego 
alfabetu ...... 

ALGER-
TO NIE FRANCJA 

Lud Algeru nigdy nie usta 
wał w wake <l wyzwole­

nie. W ostatnich latach XIX 
wieku. latach osla-biania Fran 
cH po wojnie francusko-pru­
skiej, wYbuchło powstanie 
plemJon arabskich wschod­
niego AIgeru. Po pierwszej 
wojnie światDwej ruch naro­
dOWo-WYZlwoleńczy wkroczył 
na nowe tOry. W 1924 r. po­
wstała Komunlslycz.na Pa·r­
tia AIReru. początkowo ja'ko 
!ekcja KPF, potem - od 
1934 ~ ja·ko partia sam<l­
dzielna. 

Pod naciskiem ruchu naro 
do\-.·o - wyzwoleńczego rząd· 
francuski poszedł na pewien 
kom.promis z górna warstwą 
ara<b!'kJch ons7A1rników, kup 
ców I urzedników. PrzYznał 
im w ('lkre~ie miedzywoien­
nym o.gr,,~iczcne )'lr<lwa wv­
bcrC7e. Narastai ące n2 str~i e 
a·ntvkoJnnielp" .?''"'1U~i!y kolo­
nizatorów w 1936 r. do o'Ora­
cowania T)·Janu pewny rh r!'­
form. który nie mstałie.n­
nako jak wiel<'"7o..~ć obiMnic. 
zre·alizowpny. W O'kreo;.i·e drn 
.l"iej weiny świa,towej. rza-d 
frJ!ncu~ki noe7vnlł now" 0-
biel;11ice mil"~m"ńcom Alge­
ru. J. nc'Zyv.riście. nie do trzy­
m~ł !ch. 

zuje jednak na to, te w ONZ ra­
cja była po stronie tych delega· 
cJI, które popierały walkę naro· 
dow~ - wyzwoleńczą ludu alger­
skleg01 Oto dowody, zaczerpięt. 

z paryskiego, bynajmniej nie po· 
stępowego ,~Parls Match": Jeden 
milion Francuzów wybiera tyluz 
posłów co 9 milionów. Arabów; 
Algerczyk korzysta z 1/10 praw 
obywatelskich I otrzymuje lIS 
płac przyznawanych obywatelom 
francuskim, na 100 urzędnIków w 
Algerze tylko Jeden rekrutuje 
alę .po~ród tubylCÓW, ziemia w 
Algen:e jest tak podzielona, ~e 

na jednego Francuza pl"Zypada 
%liG ha, a na Jednego Algerczyk!l' 
...:... półtora. Oto co kryj .. się za 
twierdzeniem francuskiej bunu 
azjI, te "Alger - to Francja"l 

Po upadku pows1ani·a w 
1945 r. walka narDdowo-wy­
zW<lleńcza w Algerze rozgo­
rzała z nową siłą w 1954 rD­
ku. Na jej czele stanął Rewo 
lucyjny Kcmitet Jedności 
Dzj"łenia - CRUA. Wiosną 
1955 r. przywódcy CRUA 0-
.2:losili o utworzeniu z oddzia 
łówpowstańcz"ch armii Wy­
zwolenia Narodowe.go Magh­
rebu (arabskiego Zachodu). 
Dowódcą .iej został algerski 
nac.ionalista. Muhammed 
Ben Bella. Walka rozgorzała 
z całą silą. Od dzikich gór 
Aures na granicy Algeru ! 
Tunisu po góry Kabilla na 
wschodzie. We wrześniu ubr. 
partyzanci dysponowali silą 
12 tys. żołnlerzy. 

K<llonlzatDrzy 7J1l1O'bi1izowa 
Ii przec.iwko nim prawie 201) 
tys. wojska. Terrorem I re­
pres.iami chcą oni utrzymać 
kolonialne władzhvo Francji 
nad Algerem. CzyŻ moima 
.Jednak oowracać przy porno 
cy zbrodniczej akcji hlS'tory 

W 194/1 r. wY'buchłn l)()­

w.~t?n!e n"7eclwko k01o"iz::\­
torom. F r ancu7i uto·nil i ie 
WP krwi. Na rar.kaz .!lp.n. Du­
v'\la wY"lordow?no wÓw<'7.as 
:'10 tv~. AIl!erc7.Yl<'6w. kt6r7V 
dama.!!'a11 ~I~ W<"1no~~1 nlą, 
~weS!o krain. W roku 1!l47 
fr8'1Cusk.;p Z~rr\1n~dzpnie Na 
ro·rl.o",p. urh""2Uło nowy st;\- . 
tut dla All!l'ru. 'PrZV!!'lCl'~zarV 
Pf'Wl1.e o,2l'anlczone uPl'a"l'l,le 
ni1ł Ju.dn,oścl I'l'ah'lklei. K",lo­
nlz"t.(lrzv 7.: A1.l!eru nie PO­
~wolil! ienn_ak.na wTlrowa.,. 
dzeni~ t:veht1nrawnień w 7:'1" 
cj!'. Pr8wa lu<'lnOllcl nie 7:'mie 
n.!łv · ~i", wlec ·prawie wcale 
o~ "'5 .,1'\t. 

. Od l~?t r., 1<1~~v Al~~r wclelo-
"Alger jut krajem - pi­

sał niedaW1l1o paryski dzien- BY z~.tlłł lI.!!mln\otrac:v,nl~ do 

czny proces ruchu wyzw<lleń 8 
czeg<l narodów uciskanych ~ 0 
Wojne w Algerze potęp{i na ~. 
ród francuski. W aKcji pro- (;) 
lestacyjn~j przeciwko wysyl 0 
ce wojsk d<l Al.gem wzięli 0 
udział przedstawiciele naj- 8 
szerszYch warstw społeczeń- ~. 
stwa francuskiego. Jak przy 0 
maje prasa zachodnia, cze- §': 
goś podobnego nie widział Pa 
ryż od czasu Frcntu Ludowe 
~. Głos lu-du Francji roz- I:: 
legł się z całą mDcą'w obro-
nie praw ujarzmionego na­
rooil. 

P~"'ram· CR·UA- 01':: 'w, \vysuwa 
żadania nieoodleg!<lścI 

Algeru. wypuszczenia na wal 
ność wszystkich więźniów po 
:itycmych, wyhorów do Zgro §:' 
'lladzenia Konstytucyjnego, 
~tóre przeprowadziłoby roko 
wania z Francją i proklamo 
wało Republike Algerską. 
Na.isllnie.iszy w świecie arab 
i>kim ruch narodowo-wyzwo 
leńczy sprawił. że obecny 
rzad francuski staną! w obI! 
czu kryzySU francuskieao sv 
stemu k<llonialnego. Ma do 
wyboru - albo pokojowe raz 
wiązanieprablemu algerskie 
go. albo kontynuowanie no­
we.1 - po IndDchlnach - bez 
nadzie.1nei. brudne.i wojny. 
Jaką -drogą pó.idzie więc 

pali tyka francuska? Czy pod 
wpływem grup kapital;stycz 
nych. zainteresowanych w 
grabiEŻY Afryki północnej, 
wejdzie na drogę wojennej 
ama.nrury, czy też usłucha 
J;tłosu narodu francu·sklego i 
wkrroczy na dra·gę odrodze­
nia wielkich tradyc.ii Fratrlcji 
- niegdyś przodowniczki lu 
dów w walce.o wolność i 
równość? 

E. DYLA WERSKI l 

Nasze władze sportowe kładą 
duży naclsk na pomoc I oplj!kę 
dla LZS ze strony Ich ,.star­
szych krewniaków", ogniw spor 
tu związkowego. ,Powolano do 
ży.cla J)rzy komitetach kultury 
fizycznej specjalne komisje łącz 
noścl s;lortowe) miasta ze ws.l'l. 
Dot.ychczas jednak, kom,lsje te 
nie mogą posZCZYCić się spElejal 
nyml osiągnięciami. "Starsi 
bracia" ze sportu związkowego 
nie kwapią się z udzielanleni 
pomocy "miodzikom LZS". Cza 
sami opieka ta przybiera wręcz 
odwrotną postać. Zobaczmy 
jak wy!!,ląda to w praktyce. 

Oto na. przykład pierwsza z 
brzegu tzw. "afera" - Ober­
co.. Kazimierz Oberc należy do 
czołówki narciarskiej LZS na­
szego województwa. Nleda.w­
no przyjęty został do pracy 
pnez Hutę Sr.kła w Krośnie, 

jednakże pod warunkiem, fe 
przejdzie w szeregi UnII. Obero. 
przywiązany Jest do swego do· 
tychcZAlIowego koła LZS KUm 
kówka. I postanowił J)ozostać w 
nim. W grUdniu odbywał się 

lO-dniowy obóz narciarski dla 
przodujące.! kadry LZS. Kazi­
mierza Oberca nie zwolniono, 
w reT.'lJ1tacle staje do sezonu 
nieprzygotowany. 

A przeclet Istnieje specjalne 
zarząd .... nle Prezesa Rady MI­
nistrów Nr 241 • dnia 13. I. 
19H r. w sprawie zwalniania od 
zajęć slulbowych na Imprezy 
sportowe. 

Nam Jednak chodzi o CO In· 
nego. Kaperownictwo w sporcl., 
jest wyrazem złych tendencji 
rozkładowych, potęJ)lonych w 
sposób zdecydowany I stanow­
czy przez kIerownictwo nasze­
go sportu. ..WybieranIe" spor­
towców z ... eregów LZS przez 
starszych I w lepszej sytuacji 
będący "POrt zwiąZkOWY - za­
sługu.le na tym większe potr.­
pienie. Bo zamiast pomocy I 
opieki - wykrada się co lep­
szych 7.awollnlk6w, wychowa:. 
!iych pl"Ze'1. LZS . 

oto . np. przemyskI PKKF 
"robi wszystko, tylko nie in­
teresuJe się prac", sportowĄ na 
wsi". 

8 
8 ,... 

Po drugiej wOjni-e świai(l­
wej do grabieży Alg~ru "wl" 
czył" się. nowy udziałowiec 
- kapitał amerykańskI. A­
merykanie. ze w~ględu na 
!:>tra'e.e:iczne pcłożenle kraju. 
założyli tu dziesiatki . mor'­
skich i lotniczych baz wciien 
nych. Zdołall również etpano 
wat POwa7:ną część g~odar 
ki. Niemniej iednak panowa 
nie nad Algerem przYnosi 
francuskim kolonizatorom je 
szcze dziś 5 m!lionów fran­
ków d z.iennęgo dochodu! 

nik .. Mcnde" _ gdZie na 10 Jl'rll.nrll, hnrl.uA7..!a fraBrll<k" .7.er 
lud7:1 II nie umiera cO'prawda mn.!@,,1' lewn I J)rawo twlerll1.p.­
z f.\lodu. ale trwa w nędzY " lem. te .. All:'p.r - tn Franc.'a". 
b6 P."2yszłośc!". "Ludem że- Tn um" t",ł.r~·1." w uh .• "1,,, na 
bra.ków .lutt'!śmv _ niszt X. 8"~1I ONZ 'ranc,,<kl młnl.tPr 
poeta s IJ;terSlk i Alt D'arera. Inraw ~IłIiTO"lr,m:v~h I obrazI! 
_ Oto CO lItalo sle, Kllrolu .h., 1<1~lIv ZJ!'rnml!lI7enł .. O .. /jln~ Symbol wyzy.~ku Iw!onfalnego - m!eszkanla tystęcy ro­
lVIelki. - Oto dlaezeco kło- wyradło Inny porląd. Co wska- dzin robotników Alueru. ~ fot. - CAF 

ws~ółprae" k1ub6 .... ~wll\Zk&­
WycJi'P,. LZS-arol nie pn:edst.­
wła się najlepiej. D1atero let 
sytuacja ta musi w tym roku 
ulec radykalnej 'Zml an I ... 

Z. Wawnczak 
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Nie zorientowałem .I~ ... utrzymanie? A więc: opłata 
szkolna za dziecko - dwa mill;ejsy miesięcznie, resz­
ta ze składek członkowskich tDwa·rzystwa I z dochod6w 
z urządzanych zabaw ... Przyjąłem te warunki, bo mnie 
o to zapytano. Coś tam n8w~t Wybąkałem, z;dB.i~ · się 
podziękowanie jakiee .. ,- A może tak nie n·ależało. No, 
ale to już minęło .. , 

15 marca 1924. 
Nie takie to pro.tte 1 łatwft piuć ·pamiętnik. I do. 

tego trzeba mi~ roolnO'Ści, a jeszcze więcej czasu i wy­
trwania. A tu zajęć coraz wi~ej. Teraz, na przykład, 
odwiedzam PD kolei rodzic6w moich uc~niów i uczen­
nic. Tamtego wieczoru nil pro.gu szkoły zdawało ml się, 
że zdobyć ich zaufanie kilko.ma słowami, choćby i spod 
serca. tak od razu nie można . SI\ nleuf·ni. A ja sobIe 
po tamtym wieczone rozmyślałem o nich, może nawet 
tyleż co o dzieciach. Przecież ci dorośli pisać nie wszY­
scy umieją. Poza cięZką p.racąi gadaniem w chwilacl' 
wypoczynku - nie, nic ... No. zobaczymy potem, przy­
gotowania już robię. Zaufanie, to najwa:!miejsze. N3 
razie dziecI. .. Niektóre nad podziw uzdclnione. Tępa· 
ków właściwie mam niewielu. Z przera.i:enlem Z!1$ta­
nawiam się. że sam mało umiem, co będzie. kiec'l v 
wszystkie mD.ie mądrości wyczerpię? PostanowIłem. ż;,. 
nie ustanę, póki choćby ze dw6chna.i7.dolniei;'1z"ch nle 
wyślę d<l !zkoły Im. Koperni'k3. w MerechalM~ll.el. 
Pewien bo.gaty i J)OIl1OĆ niegłutpi kUtpiec. Po1a>k. zalc.z ~ " 
tę szkołę. Roman Daul, tak dziwnie się nazywa. NiP.<'h 
sobie dziwnie. ale \oiri<lać. że porządny czl<lwlek. ki~d,· 
o szkolepcmyślał. P07.a· tym. che\'; zOl"g,n:zować z mlc · 
dzieży amatDrskie k6łko teatralne. Ach, 7.eby tak JlI­
nek tu bvł co za świetnv z nie,2o a;ktor! Ja co prawde 
nigdy n(e 'próbowałem, 'ale widziaołan, jak on innych 
z internatu ćwiczył, 

Wiele rzeczy odkla<lam na potem i wchod,zę cora;: 
głębiej "w środowi~o" - tak mi. radzi w swoim 05tat­
r.im liście poczciwy pan Borowski. Gdybym mó!(ł 
z nim swobodnie W!Szy'stJcie kłoPótv obgadać! Weron­
ka przysłała list. pła!kać sie chce! Ocz~'-wiśde na gro-

I 
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barn nie była, bo nic o tym nie wspomina. Opuściłem 
na dłu~o te groby. Niespodziewanie 2lUpełnie dostałem 
list od takie/{o jednego z nasze,!!o internatu. Ni'f(dy 
z .nJm SJie. n.ie kole.~owałem. cichy ehlopak i pilny. 
podobno OJciec miał tarapaty z władzami, zdaje się, 
ze i w wieziEniU siedział za poH tykę. Ciotka. dość za­
mOŻTI'a kobieta (w-yszła za rzeżml«'l z Pra,!!!) opłacała 
mu szkołe i 'op~ekowJlła się nim. Kiedyś ich razem 
wi'CIziałem. Ogromna baba, energicz,na. \vidać z gęby. 
Nazywa się ten chłopak Paweł Smigiel"ki. I teraz na­
pisał do mnie. W p:uwsze.l chwili pomyślałem. że 
znaczki zaJ;tranj.czne zbiera. w liście jednak nic o z.nacz 
kach nie wspomina. W ogóle nie ba·rdzo wiem. po co 
pisze. Ale tak jakeś serdecznie Wypyt.ufe. jak mi 
si~ tu życie uJdada. że ochłonąwszy ze zdziwienia 00-
pisałem. Niech ma przyjemność. NawetdUŻD mu na­
pisałem i wiele takich rzeczy. którymi ni"" wypada 
mi panu Bcr<lwskiemug!ow-y zawracać. 

Pooobno zm~nialerri. Wszyscy to mówią. Odżywiam 
sie bardzo dobrze. 

1 kwietnia 1924. 
W cią;!u dwóch ostatnich dni byłem dzlwni·e pod­

~iecony. Pe\"nie miałem tempaaturę. Jak się o tvm 
przekcnać? Zb:łem mój termcmetr w drodze. a tuta; 
z kolei nJkt takiee:o dziwu nie ma. TEmperature mie­
rzą przykładajqC dłoń do czoła. Lekarza nie ma. 
Czyż nie lepszy by tu był lekarz njź nauczyciel. CZy 
nie potrzebnieiszy? Ale wypadków chorobowych tal, 
znów wide sie ni€ zdarza. Jeśli się 7.aś ktoś kładzie. 
1'0 niemal za\'lsze ma sie iuż pe\'meść. że na oawsze. 
N:ewątr1iwie łaz!l(m przez te dwa dni z temperaturą. 
Wylegiw;;!em sie po obiedzie. ale ze . zdenerwowania 
-,ni czytać, ani pisać, a·ni nawet u:zyć sie prrtu~al"kich 
słówek ni~ mO.l!łem. S<,s'2dka Nierodowa. która mnie · 
na stolowni·ka za opłatą wzida. mówi. że jak mIody 
dębczak z ich pcrebv .T ;· < i ·_~ ';~kiej wyg·Ją::lam, żadneg :l 

'vięoc wspó!czuc' a z te; strony ... 
Dziś PO pdu.dniu. chrc'em sle znacznie le;)iej czul. 

')Qloż.'.'lem się także. I n;'S(le aż mi 5ie w glowie zako­
'owało 00 prudz'wnych '11yśli. Patrzyłem l)l'zez okn-c. 
otwarte - tutaj zawsze ·.V d!'eń na rozcir" - 'Oatrzy­
lem na drzewa pusz·C7.V ta k bl'sk'ei. iak iedna war­
szawska kam:enica cd dru:t iei. waskim pr,c!\Vórz.e;n 
ty.Jko przedzielc>!')€'. TvlE 'N nie; drzew. któ·.·vch nazwać 
nie umiem i nie opiszę. bo te za trudne. Po pcdłcdz<~ 

"fi A ty D A D ... 

od pro,gu lezl@ w mola strone paskudna 1Mzczurka. 
cała zielonkawa z rudym Jn'zbietem. Na spoika.n.i~jej 
wypeł!<a z kąta tłWltv pająk ohydnie przebierając nit­
ka,rnj nóg. Wciąż si~ człowiek musi mieć na ostrożności. 
Nie wszystko jadowite, ale wszystko co pełzn.ie po tel 
brazylijskiej ziemi - obrz~1Jwe. Po co tu jestem? 
Co tu robię? - pytam si~bie i sam sle dziwie takie­
mu pytaniu. Bo r07.um odpowiada kr6tko i jasno. ale 
nie takiej odP<Jw.iedzi oczekuje to coś malertklego. C'oś. 
co Poza rozumem jeszcze potrafi w człQwieku pytać. 
Ch:v\)ajednak te głupie pytania są wvnikiem owej no­
stalgH. którą mi pan Borowski w liście dokumentnie 
wyłoży!. na czym polega ... 

Po prostu wstyd. zacz:vnam sam !rl~le otraHowY"Tać. 
a wiele ważnych zagadnień vlYsuneło sie na pla,n pierw 
~7.y i to tak błyskawicznie. To znaczy. były tu. tstniały. 
ale nikt ich nie dostrzega!. CzY 1a1e dostrzee:ałem 
przed innymi? Niest€ly. ltdyby tak było. nie mielibyś­
my ża-dn.-egO kłopctu. Stało sie Inaczej. No. ale trzeba 
Od począt.ku. 

Chci<Jlem sobie sprawić n<lwa szczotke d~ zebów. 
Nikt z pcdpatrronych przeze mnie osób Si'iCzotkl do 
zębów nie UŻywa. Mnie.isza. Nie o tD chodzi. Zaprag­
nąłem mieć nową szczotke do z~bów. bo staTa na wy­
kończeniu. R0ZpytU.ie. ~zie można coś takiego kupić, 
nrzekcna'lw. że mi doradza odległe trzvdzl.€ścl kilome­
'trów m!astecz.ko, a·lbo może Rio -de Janeiro ... Tymczasem 
j\!ierooowa oowiada. że 11 Nagiba wSżYstko zna.idę, 
a jPlk nie od raz.U,. f.opóźniej, p-ow:.ediieć mu tylko, 
a nrzvwiezje. Skąd? Z mi·asteczka. Poszedłem do Na­
I!iba. 'Wvbudcwał sobie rodzaj baTaczka o przedziw­
nym ks~tałc!e. z iak<1.ś prz.yburiówką z tyłu. niby ka­
t.edrą z absydą. Wvgląda ba·rozo chytrze. Sz<:zoteczkl 
do zebó\\' nie m:ał. ale zamówienie przyj al. obiecał 
w przyszł~'m tyg0d'niu Z~ swego sklep,.: w Laranje iras, 
.S!dzie żonę posadził. Wojuje na dwa fronty. Te:;(o mu 
7.3 złe mie-<: nie m{)żna. D:-starczył mi te szczoteczkę. 
a jed .nocześnie przywiózł mi niemal Idenlvczną z Gua­
rapu~wy i€'den ze znaiomych i 7,flprz:v;aźnionvch ze 
n):>ą kabc<kli. który ze swoim panem. fazenderem Silyą. 
też w mipEcif hv! nine dni h'mu. RÓ7.nica w cenie 
t:;ch dwóch szczoteczek wPrawiła mnie w zamyśle­
"!le. Oczywiśd€ na moja kies~eń nie bvł to z~mach 
naiw:cl;:szy. daiem jesz>:ze pare rejsów kabo.klowi. 

(C. d .•. l 


	1956_35_001
	1956_35_002
	1956_35_003
	1956_35_004
	1956_35_005
	1956_35_006

